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? posiedzenia Rady Bezpieczeństwo ONZ 

Przedstawiciel Stanów Zjednoczonych 
przeciw radzieckiemu wnioskowi 'fjokojowego 

uregulowania zagadnienia koreańsłdegc. 
LAKE SUCCESS (PAP) - Pl'ze-I pokojowego uregulowania .wv;adni .. 

mawiając na posiedzeniu Rady Bez- nia Korci. 

ORGAN WK i ŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 

piec~eństwa delegat Związku Radwe Przeci\\ temu pon:ądkowi clzienne
ckiego Malik st\yierdził, że stanowi- 11111 wystąpił przedstawiciel US.\. Au
sko większości Rady, która poparła stin. który doma.rrał si~, by Rada 
celegata Idiki kuomintangowsldei, Bezpieczeństwa w pierwszym rZQdzie 
bezprawnie za.,iadającego w RadzIe rozpatrzyla rezol'lc.ip amerykallską, 
Bezpieczeństwa ONZ, jest pozbawio- skierowam) ,Jl'zeciw Koreańskiej Re
ne mocy prawnej, pozostaje ono bo- publice Ludowo - Demokl'2tycznej. 
wiem w jaskra"/ej sprzeczności z li- Anstina poparli delegaci Wielkie:i 
terą i duchem Karty ONZ. Brytanii, Francji i niektórzy inni _ .... 

PąTEK 4 SIERPNIA 1950 ROKU. Nr 212 N astępnie Rada Bezpieczeństwa l!zlonkowie Rady Bezpieczeńst\\'a. 
Obl'arly trwają. ROK III (VI) 

przystąpiła do omówienia pierwszego 

o klesk- Amery w 
punktu obrad, a mianowicie zatwier- dl 
dzenia porządku dziennego. Jak wia- Nowv układ hau owy 
don!o, prze\Vod~iczący Rady B~zpie- polsko-austriacki 
czenstwa ustalIł porządek dZIenny, 
przewidujący rozpatrzenie sprawY I WARSZAWA (PAP). - W Wiedniu 
uznania reprezentanta Chińskiej Re- parafowany został w dniu 1 bm. no
publiki Ludowej za przedstawiciela wy nl.ład handlowy polsko-austriacki 
Chin w ONZ, a następnie problemu na okres do 31 li.pca 1!151 r, , 16oreań§ha IIrDlia L owa 

.gromi imperialistycznych napastników Armia Vietnamu odnosi sukcesy 
Poważne starcia z francuskimi wojskami 

Mac Arthur szuka "bardziej dogodnych pozycji·' okupacyjnymi w rejonie Hanoi 
LONDYS (PAP) Korespon- tu koreallskiego trwa również natar-\ 

dent Agencji Reutera donosi z ko- cie koreańskiej Armii Ludowej na 
reańskiej kwatery głównej :Mac Ar- !Hasan, doniosły punkt strategic~ny 
thura, że wojska amerykańskie \V śro broniący dostępu do Pusan. Niepo
dę wieczorem opuściły miasto Kum- twierdzone informacje mówią, że 

'czon, ważny węzeł komunikacyjny w wojska ludowe dotarły do wioski ry
odległości 32 mil od Tacg'U. Przed backiej Czindogni w odległości 10 km 
wycofaniem się z Kumczon Ameryka na południowy - wschód od Masan. 
nie podpalili to miasto, które uległo W dniu 31 lipca wojska ludowe, 
straszliwemu zniszczeniu. działające w pro~j.ncji Północny 

Rzecznicy kwatery głównej Mac Kensan po przełamaniu zaciekłego 
Arthura tłumaczą dalszy Odwrót oporu nieprzyjaciela wyzwoliły mia 
wojsk amerykańsldch na wszystkich sto Eczhon. W walkach o wyz wole
odcinkach frontu "koniecznością za- nie miasta Eczhon wojska ludowe 
jfC:k bardziej dogodnych pozycji wzięły licznych jeńców i znacrz:ną 
(lbronnych". zdobycz. 

U wybrzeży Korei czynne są nadal WASZYNGTON (PAP). - Ogło-
amerykańskie i angielskie okręty szony w Tokio komunikat sztabu 8 
woienne, bombardujące różne miej-I armii amerykańskiej przyznaje 'Utra 
scowości. tę miast: Czindżu, ":andżu, nam-
'Według ostatnich doniesień z fron czan, Jeczon i Andong. 

Str~iki i demonstracje trwa,ją 

MŁODZillŹ KOREAŃSKA 
ZGŁASZA SIĘ OCHOTNICZO 

DO WOJSKA 

PEKIN (PAP). - Z Phenjanu do
noszą, że liC'lba młodych Koreańczy 
ków w wyzwolonych częściach Ko
rei, pragnących wstąpić ochotniczo 
do wojska. by brać udział w wal
kach przeciwko najeź.dźcom amery
kmlskim wm-asta oz każdym dniem. 

54 M1LN. ZŁ NA ·FUNDUSZ 
POMOCY LUDNOSCI KOREI 

WARSZAWA (PAP). - Całe spo-
łeczeństwo polskie wraz 'l potężnym 
światowym frontem obrońców po· 
koju, wolnośc:! i prawa ludów do sa 
mookreślenia, nadal ostro pięt·11.1je 

Lud Belgii Dae zrezygnuje z walk· 

amerykańską agresję na Korei. Wy 
razem tego jest m. in. wpłacenie już 
ponad 54.000.000 zł. na fundusz po
mooy dla ludności cywilnej I\:orei. 
Swój głos protestu przeCiwko ame
rykańskim agresorom do głosów ca 
łego 3połeczeństwa przyłączyli rów
nież k~ięża pomorscy. 

LONDYN (PAP). - Agencja Reu
tera donosi z Hanoi, że Vietnamska 
Armia ''''yzwoleńcla znacznie wzmo
gła ostatnio działalność na terenie 
póinocnych Indochin. 

Do poważnych starć doszło między 
oddziałami francuskiego korpusu eks
j'e-dycyjnego a wojskami vielnarn-

Uchwały V Plenu 

sklmi na szosie, wiodącej z Van Dinr 
do Nam DlOllg w odleglości okol, 
3(1 km na południe od Hanoi. Również 

w pobliżu portu Haiohong odbyła się 
bitwa między wojskami francuskimi 
a oddziałami. Vietnamskiej Armii Wy
zwolet1czej. 

CRZZ 
Piqtq rocznicę powstania SF ZZ - polskie zwiqzki zawodowe obchodzić 
będq pod hasłami walki o pokój jedność ruchu robotniczego 

WARSZAWA (PAP) - W dalszym 
ciągu obrad V Plenum CRZZ. które 
wytyczy polskiemu ruchowi zawodo 
wemu obecne zadania w wielkim 
dziele realizacji planu budowy pod
staw socjalizmu - Planu 6-letniego 
- toczyła się ożywiona dyskusja 
nad referatem przewodniczącego 
CRZZ - tow. Wiktora Kłosiewieza. 

go tow. Adama Dolińskiego stano
wiska -ekretarza CRZZ w związku 
z powołaniem go przez KC PZPR 
na stanowisko wiceprzewodn::czą
cego Centralnej KomiSji Kontroli 
Partyjnej prrzy Komitecie Central
nym PZPR. 

V Plenum CRZZ jednogłośnie 
przyjęło uchwałę w sprawie uczcIle 
nla piatej rocznicy powstania Świa
towej Federacji ZwiązkóW' Zawodo
wych. 

aktywniejszego udziału w przygo
towawczej i organizacyjnej kampa
nii do II Światowego Kongresu 0-
br011ców Pokoju. h) Zorganizować w dniu 5. 10.br. 

w Warszawie centralną aka
demię. poświęconą 5 rocznicy pow
stania ŚFZZ oraz uroczyste 'lebrania 
w świetlicach związkowych i do
mach kultury. C) Zalecić zarządom głównym l 

Haniebny 
wzburzenie 

kompromis reakcji 
wśród robotników 

wywołał 
belgijskich 

W dyskUSji m. in. zabierali głos: 
wiceprzewodniczący CRZZ tow. tow. 
T. Ćwik i A. Burski, sekret. CRZZ, 
tow. tow. Z. Kratko, S. Kowalczyk. 
J. Piwowarska, minister pracy i o
pieki soołecrznej tow. K. Rusinek 
i inni. Łącrz:nie udział w dyskusji 
\':zięło ponad 30 czołowych działaczy 
polskiego ruchu zawodowego. 

M. in. w uchwale tej Plenum po
stanawia: 

a) Obchodzić piątą rocznicę po!. 
wstania ŚFZZ wzmożoną wal 

ką o pokój, o zaprzestanie zbrojnej 
agresii i barbarrzYl1skiego bombardo 
wania Korei oraz o Vl1rlmocnienie mię 
dzynarfldowej jedności klasy robot
niczej. 

pos7.czególnym radom zakła
dowym fabryk i kopalń . prrzyjęcie i 
wysłanie rezolUCji i listów solidarno 
ściowych z walką mas pracujących 
przeciwko wyz~rskowi, prześladowa
niom i terrorowi - do zwjazków za 
wodowych i zakJadów pracy do kra
jów kapItalistycznYCh i kolonial
nych. 

BRUKSELA (PAP) - W Belgii 
trwa "'zburzenie, wywołane na.jpierw 
powrotem Leopolda III, a następnie 
znanym układem "kompromisowym" 
katolików, liberałów i prawicowych 
socjalistów, który zignorował żąda
nia najszerszych mas ludowych. 

Zbiór dziel Stalina 
w języku albańskim 
TIRANA (PAP). - Jak podaje Al

bańska Agencja Telegrafi~na, Korni 
tet Centralny Albańskiej Partii Pra
cy postanowił przetłumaczyć na język 
albański i wydać zbiór dzieł Stalina. 

Manewry 
wojsk oku~acyjnych 

w N~emczech Zachodnich 
BERLIN (PAP). - Dziennik "Neue:. 

DeutschlaJ~d" donosi z Hanoweru, że 
VI Dolnej Saksonii odbywają się wiFI 
kie manewry wojsk okupacyjnych. 

W środę Pl,zed południem odbył się 
w Grace BerJeur pogrzeb trzech ofiar 
żandarmerii belgijskiej, zamordową
nych podczas manifestacji anty"królew 
ski ch. W pogrzebie wzięło udział po
nad 60 tysięcy osób. 

Strajk robotników Walonii i Flan.
drU, zatrudnionych w prywatnych za 
kładach przemysłowych, trwa w dal 
szym cilJgu_ 

Dokerzy Antwerpii postanowili kon 
tynuować strajk aż do uznania ich 
żądań ekonomicznych. W porcie ant.
werpskim unieruchomionych jest po
nad 20 statków. 

* * * 
Wtorkowe popołudnle minęło W 

stolicy Belgii pod znakiem olbrzy
mich manifestacji robotników przyby 
łych ze wszystkich zakątków Walo
nH oraz ludu Brukseli. Głównymi bul 
warami miasta przeciągnęły tłumy 
manifestantów, wznosząc okrzyki 
przeciwko haniebnemu kompromisowi 
rr.iędzy socjalistami a reakcją kato
licką. 

Thull przyjął owacyjnie przemówie 
nie Raymonda Dispy, członka KC Ko 

ml1nistycznej Partii Belgii. "Nie 
osil!gnę1iśmy naszeg-o celu - oświad 
c7.ył Dispy. - Król nic podpisał ak
tu abdykacyjnego". 

Mówca podkreślił, że jedynie bel
pośrednia akcja mas ludowych może 
przynieść całkowite zwycięstwo. 

DYSkUSję podst'tmowa~ przew(Jd~i
czący CRZZ _. tow. Wllrtor Kłosle
wicq;, 

Plenum przyjęło do zatwierdzają
cej wiadomości zrzeczenie się przez 
wieloletniego działacza rzwiązkowe-

W tym celu zaleca się wszystkim 
zarządom głównym, ORZZ i ogni
wom z\'Iriązkowym wzięcie jak naj-

Podpisując porozum"enie poczdamskie 

państwa zachodnie oszukały czujność narodów 
"Prawda" o 5 rocznicy konferencji poczdamskiei 

W dniu wczorajszym minęła piąta 
rocznica konferencji po~damskiej. 
Nawiązując do niej "Pa:awda" w ar
tykule swego korespondenta berliń
Skiego J. Korolkowa, stwierdza, iż 
władcy mocarstw 2;acbodnich ilodpi
sali porozumienie poczdamskie w 
tym celu, by nazajutrz rlnPooząć 
swą krecią działalność, skierowaną 
przeciwko pOkojowi i bezpieczeń
stwu narodów, 

Późniejsze wydartrenia wykazały, w tym takie lotnictwa. Jak za c.:za
iż koła finansowo - przemysłowe, sów hitlerowskich rozjeżdżają cz01-
oszukawszy czujność swoich naro- gi i działa samochodowe po polach 
dów, poozęły czynnie popierać i od- Zachodnich Niemiec, depC!Zą po nich 
budowywać monopole niemieckie, buty żołdackie podczas licznych ma 
widząc w nich swoich przyszłych so newrów. 
juszników. Jednakże narody - pi>sze "Praw-
Wyrzekając się realizacji llchwał da" - nie pozostaną biernymi obser 

poc~damskich - pisze "Prawda" - watorami przygotowań do nowej 
zachodnie mocarstwa imperialistycz zbrodni. Zbrodniarze mogli pokrzy

.ne zerwały porozumienie w sprawie żować realizację układu poczdam· 

tł) Populary.:zować osiągnięcia i 
działa~ność ŚFZZ poprrlez 

wzmożoną akcję wYdawnicrz:ą, obra-
7.ującą role ŚFZZ w walce o pok6j 
j jedność ruchu związkowego. Wy
dać okaz ii rocznicy następu jące 
broszury: .. ŚFZZ w walce Q pOkój ł 
,jedność ruchu związlrowego". ..Pro
gram ekonomicznych i społecznych 
/lodnlai6w SFZZ". popuhlrną poga
dankę o ŚFZZ dla świetlic. e) Wzmóc akcję demaskującą 

przed masami pracującymi 
zdradziecką. rozbijacką działalność 
przYWÓdców żółtej międzynarodów
ki, jako agentów imperializmu i 
podżel'!aczy wojennych. ZbrodniczeJ 
dzialalności imperialistów i ich a
gentów .pneciwstawiam:v jedność 
związków zawodOwYch świata pod 
kierownictwem Światowe.i Federac.tI 
Związków Zawodowych, przeciwsta
wiamy potężny miliardowy obóz po 
Iwju pod przewodem ZSRR. 

Kampania wyborcza w całej pelni 
czteros~ronnej administracii w Niem skiego, ale narody, które zmusiły 
czech, poszły po linii rozbicia i. roz swoje rządy do podpisania tych n
członkowania Niemiec, wyk01"T.ystu- chwał, zdołają również pokrzy7;o
jąc w tym celu swoje marionetki z wać zbrod·nicze plany imperialistów. 
Bonn na czele z Heussem, Adenaue- W dalszym ciągu "Prawda" prze-
rem, Schuma.cherem i I\:a1serem. ci wstawia sytuacji w NiemCiz€ch Za 

Cwierć miliarda' pOdpiSÓW 
pod Apelem Pokoiu 

GENEWA (PAP). - Jak donoszą IZ 

Paryża. sekretariat Stałego Kom1rt:e
tu Swiatowego Kongresu Obrońc6w 
Pokoju donosi: Dzielnicowy Komitet przygotowuje wybory delegatów na OgólnopOlSki Koneres Obrońców Pokoju WSLl{azując, że imperialiści anglo- chodnich sytuację w Niemieckiej 

amerykańscy liczą na to, ;j,ż prlly po- Republice Demok~atyc~nej, w której 
mocy swoich sługusów !Zrealizują ha dokonano kardynalnych re.form ,,:e 
niebne plany przekształcenia naro- wszystkich dziedzinach na grunCIe 
du niemieckiego w mięso armatnie. I' lIchwal poczdamskiCh Niemiecka Re 

W bramach domów 
Dzielnicy Stal'omiej 
sl~iej pojawiły się za 
wiadomienia o zebra 
niach wyborczych 
blokowych komite 
tów obrońców poko
ju. Już onegdaj w 
szeregu dzielnic Ło
dzi przystąpiono do 

wyborów delegatów na Krajowy 
Kilngres Obrońców Pokoju. Dzielni
ca Staromiejska, opóźniona w pra
cach przygotowawczych, ale pobu
dzona przykładem innych dzielnic, 
stara się jak najszybciej rozpocząć 
akcję· 

Rozmawiamy z tow. Symforiancm 
Warteckim, oracownikiem ZPP im. 
Zubrzyckiego, pełniącym funkcję 
przewodniczącego Dzielnicowego Ko 
mitetu Obrońców Pokoju. 

- Kampanię wyborczą rozpoczy 
namy w piątek - oświadcza tow. 
Wartecki. - Właśllie dzisiaj prezy 
dium Komitetu Dzielnico~go roz 
patrzyło wnioski komitetów bloko
wych w sprawie terminów zebrań i 
ustaliło kalendarzyk wyborczy, 
Pierwsze zebrania, w liczbie sie
dmiu, odbędą się w piątek 4 bm. Ze 
brall wyborczych będziemy mieć 66, 
z których ostatnie odbędą Slę 12 
bm. Wybory w komitetach blol,o
wych przeprowadzimy w ciągu 8 
d11i. 

- Możemy Slwiet'dzić, że prace 
przygotowawcze na terenie naszej 
dzielnicy są już całkowicie ukońc7.o 
ne. WS7yslkie blol,i zostały pOWla-

domione i są w pelni gotowe do ak 
cji. 
Dopy~ujemy się o dotychczasowy 

przebieg prac Komitetu Dzielnicowe 
go. 

- W ostatnim okresie, to znaczy 
po zakończeniu akcji zbierania pod 
pisów pod Apelem Sztokholmskim, 
praca nasza przede wszystkim pol~ 
gała na kierowaniu a.kcją sprawoz 
dawczą. Codziennie 15 - 20 trójek 
agitatol'ów pokoju odwiedzało mjesrz 
kania ludności naszej dzielnicy Ak 
cja ta, w której ogółem brało u
dział 246 trójek, została już zakoń 
czona. Do wszystkich mieszkań do
starczono broszul'y i pisma, omawia 
jące zagadnienia walki w obronie 
pokOju. 

Agitatol1ZY naSii prrzep't'owadzili 
kilka tysięcy uświadamiających roz 
mów, dotyczących spraw obrony po 
koju, a w szczególności sprawy agre 
sji amerykaJ1skich imperialistów na 
Koreę. TrÓjki nasze przeprowadzi
ły również 'lbiórkę na rzeca; ofiar 
ludności miast i wsi koreańskich, 
zbombardowanych prrz.erz amerykań
skich lotników. 

- A jakie niedociągnięcia ujawni 
ły się w waszych poozynaniach? -
pytamy tow. Warteckiego. 

- Prócz tego, że w akcji spra
wozdawczej me zdał egzaminu VII 
Komitet Obwodowy i tego, że obec
ną akcję wyborca;ą rozpoc7.ynamy 
z pewnym opóźnieniem, wskazać 
muszę na jeszcze jedno bard7.o po
ważne niedociągnięcie. Miano'wicie 
nie potrafi.Jiśmy dotychczas naieży· 

cie powiązać się fI; zakładowymi ko
mitetami obrońców pokoju jotoczyć 
je opieką. Wiemy, że w takich 2akła 
dach, jak ZPB im. lMarchlewskiego, 
ZPB im. Harnama, ZPP im. Zu
brzyckiego i innych - komitety 
obrońców pokoju pracują spra\vnie 

"Prawda" pisze dalej, że w Niem- l bllk . 
cuch Zachodnich rozpoczyna się nie I.U _ ~ Demo~ra.tyczna sta~O_tvj .n-
tyłko organizowanie formacji plecho I Clelesmellie WIekowych dązen nJe
ty, lecz również wojsk speCjalnych, mieckich mas pra.cującycb. 

. Biuro Stałego Komitetu Świato
wego Kongresu Obrońców Pokoju 
zbierze się w Pradze 16 i 1'7 sierp
nia 1950 roku. 

Pod Apelem Sztokhohllsklm wid
nieje ćwierć miliarda podpisów 
stwierdza komunikat. 

i mogą się pochlubić niemałymi 0- ---------

siągnięciami. Praca ta· nie .wstała Z k' · b d I Konferenc,· a 
jednak skoordynowana z ruchem 0- a onczeOle o ra p enum 
brońców pokoju na terenie całej duchowl'en'slwa katoll'ckl'enO 
dzielnicy POlla trójkami agitatorów R d N I· ZMP 6 
pokoju, które skierowały do nas ko- a y acze ne, na Węgrzech 
mitety zakładowe. nie utrrzymujemy 
z ruml żadnej łączności ani nie WARSZAWA (PAP). - 2 bm. - go sldad wejdą następujący członko. BUDAPESZT (PAP) "- Dnia 1 
wspólpra~ .. jemy !l. nimi. Nie wiemy. w trzecim i ostatnim dniu obrad wi,' Rady Naczelnej: Wi.esław Ociep ~ierpnia odbyła się tu krajowa kOll
jak obecnie działają komitety rzakla Rady Naczelnej ZMP, zakończona ka, Mieczysław M3II'zcc, Stanisław fCl'encja duchowieństwa katolickiego 
dowe w związku z kampanią IIJYbor została łączna dyskusja nad refera- Nowocień, Norbert Michta, Jerzy Fe dla omówienia aktualnych zagadnień , 
czą i czy załogi poszczególnyc!1 za- tarni przewodniczącego Zarządu Gló 1iItsiak I Jarosław Ładosz. dotyczących stosunków między Ko
kładów (ędą podejmować zo1:iowią- wnego ZMP - tow. Władyslawa Po zakot1czeniu obrad Rady Na- ściolem a Pat1stwem. Uczestni
(lania na crz:eść Kongresu Pokoju. Matwina i kierownika Wydziału czelnej odbyło się posiedzenie Zarzą cy uchwalili rezolucję. w której 
Zdajemy sobie jednak sprawę z te· Młodzieży Robotniczej Zarządu Gł6 du Głównego ZMP, na którym po- oświad~yli, że pragną całkowite
go niedociągnięcia i w ciągu na ibm wnego - Wiesława Ociepki. wzięta została uchwala następu!ącej &,0 porozumienia między Kościołem 
szych dni nawiążemy współpracę z W dyskusji wziął udział sekretarz treści: htolickim, a państwem i zadeklaro
zakładowymi komitetami obrońców KC PZPR - tow. Franciszek Mazur, "W związku z pOWOłaniem przez wali lojalność wobec Węgierskiej Re 
pokoju. Możliwe nawet, ŻC t1r7.<; dzi- WSkazując 00 wnioski dla pracy or- KC PZPR i NKW ZSL czterech publiki Ludowej. 
my naradę prrzewodniczących komi- ganizacyjnej, jakie wyciągnąć nale- człol~k.ów Zarządu Główne~o, a mł~ Ręka rękę m:'l'e .. , 
tetó l zakładowych. ży z przeprowadzonych obrad. nOWlCle: Jerzego Morawskjego. Zdzl ~ _. 

Podsumowania dyskUSji dokonał sława. ~Vl'óblewskiego. Zenona Wró I KredYIJ~ m~r~halloUfskl·e 
Opuszczamy d,zielnicowy Komitet przewodnic'lący ZG ZMP tow. Wła- blewsklego, Stefana Jaroszka - do I .[Ull ., " 

Obrońców Pokoju Dzielnicy Staro- dyslaw Matwin. . I d dl f W zakońC!Zeniu obrad Rada Naczel mne pracy oraz elegowania do a ranco 
miejSkiej pod wraźeniem. że mimo pra SFMD Wł d ł G- I I i" na dokooptowała do swego składu c a ys awa ora s l: -- WASZYNGTON (PAP) _ 65 gło-
opóźnienia praca organizacyjna we- 5 h l k' D k t '''0 Z ąd Gl - t' nowyc cz on owo o oop owaru " - ~arz owny pos anawla po sami przeciwko 15 senat przyjął po, 
szła na właściwe tory i zadania ko- zostali: Mie<:~slaw Mar7.ec, Stani-' wołał! do sekret3r~atu Zarządu Głów prawkę do projektu ustawy o kredy 
mitet' zosraną należycie wypełnio- sław Nowoclen, Jarosław Ładosz. I nego' M- ł M W· ł tach zagranicznych, która przewidu· 
ne. Wskazuje na to samo!<rytyczna . Norbert Michta Tadeusz Wieczorek. I . l leczys awa arca, les a· je udzielenie Hiszpanii frankistow. 
ocena pracy dokonana przez prze- Równocześnie Rada Naczelna posta- wa Ociepkę. Stanislawa Now:lcienia ski ej pożyczki w wysokości 100 mi
wodniczącego oraz c7.lonków Dl'ezy- oowiła powi~ks'Zyć mość cz.ł,)nk?w lora. na członka prezydium 7,arządu . lionów dolarów z fl1nrlllc;zów aS1ł"(l ' 
dium Komitetu Zar'Zadu Glownego do 35. W Je- Głównego Jerze2'O Feliksiaka". \I anych na nłan Marshalla. 
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z , . . 
przemOWlenla tow. Hilarego Minca na II Konferencji . Partyjnej , 

MJ.'I 
jeżeli się nie wie, co ile kosztuje, je Warszawska organizaCJłl 

Warsza wskjej 

Trzeba sobie jasno zdać sprawę, 
że jeżeli mówimy o imperiallr.mie 
amerykańsldm, o jego zbrodniach j 
przestępstwach, to musimy zrozu
mieć, że imperializm amerykałi<;Id 
u nas w kraJu ma sojuszników. IUo 
jest tym sojusznildem? Sojuszni
kiem są rozbite klasy spoleczne, wy 
gnani obszarnicy i kapitaliści, ci ldó 
rych wygnaliśmy w 194.4 i 1945 ro
ku i ci, których wyganiamy codzien 
nie. Sojusznikami imperializmu są 
lu~ie, którzy przed wojną i pl'zez 
wiele lat byli wewnątrz klasy robo
tniczej sługusami i agenturą burZu 
azji, Myśmy ich rozgromili, ale oni 
istnieją. - nie wolno nam '1:apomi
nać o nicb. Sojusznikiem imperializ 
mu jest reakcyjna część kleru, soju 
sznikiem są resztki podziemia, soju 
sznikami, a właściwie bezpoś,redni 
mi agentami są szpiedzy nasłani do 
nas w ciągu ostatnich lat i w D'ł5 
r. i 1946 r. i z falą reemigracji 1 w · 
lat.ach późniejszych. 

'Niektórzy towarzysze 
zapominają o wrogu 

klasowym 
Czy oni walczą z nami? Walczą. 

ło 300.000. A my mamy 80 tysięcy 
członków partii i 47 tysięcy człon
ków ZMP; powiedzmy - 7 tysięcy 
to są ludzie, którzy są jednocześnie 
w ZMP i partii. l\-Jamy więc 120 ty
sięcy w partii i ZMP na 300 tys. 
dorosłej ludności sUllicy. To jest 
przede,ż potęga, 

A czy ta potęga jest wykorzysta 
na? Nie jest w pełni wylwrzystana. 
Wyobl'aźmy sobie, co by było, gdy 

b,v każdy z naszych PZPR-owców i 
ZMP-owców w Warsrzawie był na
prawdę agitatorem naszej prawdy i 
każdy działał w swej organizacji, 
wychowywał wokół siebie ludzi, ob 
cinał, demaskował każdego, kto od 
waży się szkalować naszą rzeczywi 
stość, Czy jest tak w życiu warszaw 
skiej organizacJi partyjne.l? Nie ma 
tego w jej codziennym życiu i tu 
jest właśnie jej największa słabość. 
Przecież my jesteśmy partlą, organi 
zacją kierowniczą narodu, mas pra 
cujących i klasy pracującej, a na 
Konferencji niektórzy delegaci mó
wili o partii nie jak działacze rewo 
lucyjni, a jak urzędnicy. 

Tu trzeba dokonać orzelomu. Trze 
ba nastawić warszawską organizację 
na polityczną, wychowawczą robo
tę, na codzienną ofensywną walkę 
z wrogiem. Każdy członek partii _. 
agitatorem w masach, Itażdy czło
nek partii i ZMP - czynnym, ak 
t~nym obrońcą demokracji lud{)
wej, Zwią'liku Radzdeckiego - obroń 
cą soc.ializmu. Talde winno być bo 
jowe hasło warszawskiej organiza
cji party.inej. 
Jesteśmy partią mas i życia. Nie 

wolno, by były dwie płaszczyzny, 
nie wolno, by ol'ganizacja partyjna, 
właściwie jej aktyw, zamyl,aly Sl~ 
w sobie. 

Komitet Centralny domaga 
się od warszawskie; organi
zacji dokonania przełomu 
w je; składzie socjalnym 

Jakimi sposobami? ,Sabotują nasz A teraz druga sprawa - skład· 
rozwój gospodarczy. Starają się 0- społeczny warszawskkj organizacji. 
paskudzić, opluć, opluskwić naS1.e Liczby są znane: w 1949 r. w war
wszystkie zdolDycze i osiągnięcia. szawskiej organizacji partyjnej by

. Rozpowszechniają plotki, straszą lu 10 57,7 procent robotników, a w 1950 
dzi, spekulują, wykupują towary r. jest 52,1'2 proc. robotników
starają się organizować panikę. znaczy, że liczba robotników spadła 

Tak ~ię dziwnie złożyło, towany- Jeżeli niektórzy towarzysze usiłują 
S7.e, że bardzo mało mówIono o tych tłumaczyć ten stan rzeczy tym, że 
sprawach na Konferencji Warszaw do 'Warszawy przybyły nowe mlnl
skiej, a jeżeli mówiono to racze) for sterstwa, np. Ministerstwo GómlC
maInie. W toku obrad odnosiło się twa - to jest to tłumaczenie nie 
czasem wrażenie, że niektórzy dele wytrzymujące krytyki. WarszaWie 
gaci nie dostrzegają wroga klasowe przybyło w ciągu roku 30,000 robO 
go i zapominają o nim w swej co- tników, a urzędników przecież tylu 
dziennej pracy partyjnej_ nie przybyło. 

Selu'etarze komitetów dzielnieo- W warszawskich związkach zawo 
wych mówili tutaj o swoich dzielni dowych jest 60 proc. robotników i 
cach. Ale jest rzeczą elementarną, 40 proc. prac. umysłowych, a w par 
że mówiąc o swym terenie, powinni Hi przecież powinien ):lyć wlęksZ"J 
byli mówić o nastrojach )olitycz procent robotników, aniżeli w związ 
nych w swojej dzielnicy, o tym, co kach zawodowych. Kobiet w partii 
ludność myśli, mówi, o tym, co wróg było w 1949 r. 29,2 proc., a w 1950 
robi i jak się z tym wrogiem wal- r. 28,9 proc. To nie jest tylko statys 
czy. tyka, to jest niewypełnianie -zasa-

Towarzysze tak malo mOwili o dniczych dyrektyw partii. 
tym, bo wiele naszych organizacji i Trzeba przypomnieć sobie, co mó
komitetów dzielnicowych w Warsza wił tow. Bierut na III Plenum. Mó
wie nie bardzo wie, czym dyszy, o wił, że trzeba zwrócić uwagę na lto 
C7,ym myśli ludność na ich dzielmcy. nieczność poprawy składu socjalne 
Nie zawSze też dobrze wiedzą, co ro- go partii. Mówił, że cechą partii boI 
bi wróg ltlasowy na ich terenie, i !>zewickiej jest regulowa.nie wzrostu 
nie zawsze wiedzą jałt z nim wal- partii. 
Czyć. Warszawska organizacja partyjna 

nie wykonała tych uchwał Komite .. 
tu Centralnego. Nie wykonała dlate 

Zabicl'Ujqc głos tV podsumowaniu dyskusji na II Konferencji Warsw:wskicj 
Organi::acji PZPR, tow. Hilary Minc, członek Biura Politycznego KC, poświęcił 
pierwszą część swego wystąpienia omówieni.u sytuacji "!iędz)'lwrodOt(;ej. W dm 
gicj częki, oceniając dorobek ul(!rszawskiej organizacji partyjnej, tow. H. Minc 
omówił jednocześllie krytycznie jej dotychczasou:q pracę. Fragmenty przemówie1lia 

śli się nie wie,. czy to się .tanio, czy d łna J-est dokonać prze
drogo produkuJe. Trzeba, zeby towa Z O 
rzysze nauczyli się licq;yć, wiedzieć, łomu w swej pracy 
czy koszty spadadą, czy rosuą" żeby 
organizacje partyjne wzięły, się na
prawdę za sprawę obni~ki kosz,tów 

Czy warszawska organizacja par
tyjna może to ws:zystko Clil'obić, to 
rznaczy dokonać ,przełomu, IPOstawi~ 
jako centralne zagadnienia. zagad-

podajemy poniżej. 

dzieli, jeszcze nie ma powszechnego 
święta., są jtllSzcze duże trudności, 
jest jeszcze dużo zła i ła.jdactw w 
naszym życiu. 

Konkretnie kierować 
znaczy uczyć się coraz 

nowych zagadnień 

wlasnych. 
duke~ą, lnstruktnr musi być obez- nien/ie w:liłtloc.nienia więzi!. z masami, 
nany z odpowiednim działem, bo Z najlepsze; uchwały nic szerOkiej pracy polQtyclMlO - wrc~o 
mnaezej nie potraf,i ani spa-awy zba- nie wychodzi, jeśli nie ma wa,wczej wśród mas, zagadnl.eme 
dać, ani słusznie doradzić. O takim ofensywne~ pOl}ityki w walce z wro 
ffistruktorze powdedzą: przyszedł, kontroli jcj wykonania giem łilasowym, za'gadn1ienie uczy-
zajął cms, nagadał i poszedł. Ażeby nienia !li ikaroego członka pall'tli agi-
kon,kretnie !kierować, trzeba się u- Jest jes!Zcze jedna ważna sprawa: tatora t obrońcy Hnii pall'tyjnej? 
czyć coraz to nowych zagadnień, - można prrzyjąć najlepszą uchwa- Crly warszawska organirzacja par-
kto'rynu' z'YJ'" za'kłady pr~~y łę ,naJ'lepszą rezQlluc]'ę, ale J'ak 5ie_ .. ~~ . tyjna może dokonać ,przełomu -. to 

Sprawa. budownictwa! TriZeba o uchwałę i rezolucję iPuści w teren i ~.naczy na.stawić wszystkie organlZ& 
Jesteśmy po uchwaleniu 6-letnie- t ę slo' w'edz'ec' C~ęsto t .. . ..., . . . J. , ym par . w po 1 I. ~, po em Slę rue sprawu'lJ., co Slę \7.. mą cJ'e party, J'ne na bolszewtck<> walkę g o Planu. Walczymy o realizowanie mo' "l'my Wars~awa ]'est zaO'łe h .,. vv : - ~ , '" -- d.z.ieje, to nic rz. tych uc wa,ł nie wy- . ze złem, to znaczy nastawić war-tego planu i powied,z,ie}iśmy sobie b' m budowlanym tyle nabudowa 

lei " . - chodzi Np. była uchwala Biura Or- szawsk<>. Ql'ganizację lla,rtyjną. na. ra na V Plenum, że plan będżiemy mo liśmy, tyle izb, tyle budynków, .. k l 
gli -aeaJizować, kiedy orga,nizacde W-Z, teraz Marsrzałkowska itp. To ganizacyjnego KC w sprawie bu- dykalną :lJIIl!ianę s ładu spo eCznego, 
partYJ'ne na swoim terende napra.w- k d Al downictwa . Były też inne uchwały. to znaczy - nastawić WlIirs'Ulwską 

jest wszyst o prawa, e war- słuszne uch'wał"'. Orga'nl·znAJ·" partYJ'n" na konkretne dę zaczn"" kiell'ować eodflAie.n.nie, kon sI 'emu ktyw w· w~,-to ~rzy' ...... "< .,. .. s,zaw {l a o ~ .~ ~ - kaernwnl' n~,vo s,prawami gospodar-
kretnie w życ'iu ·budownictwem 50- m' Ć o mo'na zobac"yć w in Czy warszawska organizaCja skon ~ "'. po Ule - c z 'u, czymi, na to, żeby Warszawa była 
cjahisty~nym, nych dzielnicach, np. na Żoliborzu. trolowała do końca ich wykonanie? czysta, na to, żebyśmy produkowali 

Zbyt często je;5rzCfle u :nas kieruje Można tam rz.obaczyć obłupione fa- Należy powiedzieć, że nj,e, Była np, taniej i żebyśmy liontrolowali nasze 
się budown:ictwem socjalistycznym sady, ślady od kul, można tam zo- uchwała Biura Organizacyjnego w własne uch\'vały? 
/Zza biurka. Zbyt często jes.z.cze u baczyć, że o tynkach nikt nie pa- sprawie 'pracy org. partyjnej w MLn, 
nas komenderuJ'e się, !Zamias't wni- mięta, że są J'eszc~n ruiny. brud, u- Czy inożna to :zrobić? Jasne, moż-"" Handlu Wewnętrznego. Uchwała 1_." u, k . 
kac' w sprawę n~ .po nac' l' 'a bo'stwo, a obok nowe dom'.' się sta- na to Zt'OU'IC ... aI'Sza,ws a organ1Z&-

, ,~~:z s ę fZ IlU -' .l skrytykowała mocno pracę teJ' orga . t . t wl'elka organl'zacJ'a Ma 
nauczyć się rz.a,gadnień· e. nią zwiąrza- wia, !budUje się nową Marszalkow- cJa, o Jes • 
nych. Dotyc:zy to głównie spraw ską. Czy można tołerować taki stan nizacjL W jakim celu? Po .0, żeby tradycje, piękne tradycje, tradycje 
:związanych fZ produkcją. rzeczy? Przecież jest już 6 lat po powiedzieć, że tak jest właściwie Proletariatu, SDIU>iL, Dzie,rżyńskie-

A crz.y można tak kierować? CfZY wojnie. Mogły być ślady od kul, ale we wszystkich ministerstwach i że go, Ma,rchlewskiego, Okrzei i Bieru
mo'Żina mówić o i1:ea'lirzacji planu pro trzeba zrobić porządek w Wars'la- trzeba na przykładZ'ie jednego miui- ta. Przecież to jest organlizacja mili.
dukcyJnego w fabryce, o walce o wie, żeby była ona czysta. Przecież sterstwa to p t)!,azać, Ił warszawsika sta, które leżało w gruzach, a teraz 
ten plan - jeśli się nie rzna podsta- to jest Warszawa, stolica wielkiego organózacja to już wykQil'Zysta. żyje. 
wowej !problematyki gospodarczej kraju. Warszawska organizącja ~robiła Mo~e dokonać niezbędnego prze-
tej fabryki? PrfZecież trzeba się na Z wyj.ątkiem ,iednego towal'~sza, t'l> _ ale f()rmaJnie. Ma się dobrą łomu warsza.ws,ka organizacja? Mo
tym znać. Przecież jak się nie bę- o spraWIe kosztow własnych, o spra l uchwał", ale kontroli wYlwnania że! I jeżeij to zrobi, i tylko wtedy, 
dziemy na tym ,znać, to nikt nas słu wie rentowności. nikt na konferen- "'. " kiedy to U'O'bi, osiągniemy cel, a 
chać nie będzie. Instruktor, który cji się nie wypowiedział. Mów:my. uchwały me ma. lrzeba, zeby wa~- Wu:szawa stat,lie. się pięknym: pory
przychodzi na Ilakład pracy - musi I że jesteśmy gospodarzami kraju że szawska organb:ac';a nauczyła Slę wa~ąc?,m, socual1s~ycznym ~1a.steD't, 
się nauczyć tej dzied'liny produkCji. za kraj odpowiadamy. 'kontrolować wJrl{onanie słusznych sOt;JalQstyczną stolicą - socJa.1ustycz 

Trzeba się nauczyć kieł'ować pro- Nie można odpowiadać za kraj, uchwal. I nej Polski, 

Młodzież polska staje pierwsza 
do walki o wykonanie Planu 6-letniego 

Streszczenie referatu przewodniczqcego Zarządu Głównego ZMP tow. Wł. Małwina 
wygłoszonego na Plenum Rady Naczelnej dnia 31 lipca br. 

Przewodniczący ZMP Władysła.w 
l\Iatwin na początku swojego refera
tu omówił sytuację międzynarodową. 

Nasze zadanie - kontynuuje mów. 
ca - to skupić pod has-lami walki o 
pokój, Pl,zeciwko jego wl'ogom . 
wM;ystkich uczciwych młodych Pola
ków, wszystldch szczerych patriotów, 
hez względu na dzielące ich jeszcze 
różnice. Zadaniem naszego Związku 
jest stałe umacnianie je<ln:~ści jlostę
powej mlodzieży w~t:ystkich !Hajów 
świata, walczącej pod sztandarami 
światowej Federacji Mlodzieży De
mokratycznej. 

IV i V Plenum Komitetu Central
nego PZPR dały Partii program dzia 
łania na długi okres i postawiły 
przed Związkiem MI()dzieży Polskiej 
zaszczytne, ale w)'Jokie i odpowie
dzialne zadania. 

Jak Związek nasz wywiązał się do 
tychczaI> ze ~woich zadań? 

Odpo\\iadając na powyższe pyta
nie ob. Matwin omówił osiągnięcia 
ZMP w wykonywanin planów w fa· 
bryce na wsi i w szkole. 

ki z wrogiem, próbującym kontrata-/ Trzeba znucznie rozszerzyć i polep ZMP·owskich z ż~'ciem i masami mło 
kować poszczeg'ólne środowiska mlo- szyć pracę naszego Związku w dzip- dzieży. Słabość tego kontaktu byla 
dzieży. dzinie zaznajamiltnia najszerszych jedną z istotnych przyczyn niezado-
Winę za taki stan rzeczy ponosi w mas polskiej młodzieży z wielkim walającej pracy ZMP. 

dużym sto-pnill Zarząd GłóWJlY ZlIfP. Krajem Rad, jego WSPBllialą rewo/u Naszym Zarz{!dom powinna być 
PopEłnił on poważne błędy w ideoło- c,rjną przesz/ością, z pt'fnymi cJlwa- znana każda poważniejsza boląl!z
g-iC7.l:ym i organizaryjn)Tl1l. kierowa- ły zmaganiami jego nar~dów o wy- kil, doskwierająca mlodzieży. I niech 
niu terenowymi organizacjami Związ zwolenie ludzi pracujących, nasze Zarządy nigdy z góry nie są
ku. Trzeba mocniej. oprzeć tradycje !lzą, że któraś z tych bolączek n,ie da 

Og'ólnie biorąc trzeba stwierdzić, ZMP o re" olucyjny d01'obek 1(01\lU- je się usunąć lub poważnie zmniej
,i:e rola naszego Związku w zaci~tych nistyczn!'g'O Związku Młodzieży P~l- SzYć. Nie ulega bowiem wątpliwości, 
bojach maso" ych. prowadzonych. pOlI sldej. llclen ofiarnej, nieustępliwej że wiele spośród istniejących bolą
przewodnictwem PZPR była niezado· walki z fa~zystowskim l'eźimem bur- czek dało by się usunąć, gdybyśmy 
walająca. :i.uazji i obszarnictwa. Trzeba poka- je dobrze zbadali i zmobilizowali hę-

Co trzeba zrohić, aby skończyć z zy\\'ać młodzieży sylwetki młodych dące w r(}zp~rządzeniu siły na ich ~ 
tym. stanem rzeczy? Należy obudzić komunistów-bohaterów. którzy życie sunięcie. 
cwjność tych wszystkich organiza- swoj~, ,~d(lali dla naszej ~prawy. . Należy rozwinąć demokrację wew 
cj, ZMP-owskich, które jej dotąd nie . "~10", chce. na~ wyda c ostatecz?ą nętrzną Zwi~zku i szerol,o st050Wat 
wykazują, zmobilizować szeregi ?lt\\ ę na. baZIe cIem 'noty, . zahobonow I krytykę i samokrytykę jako meto-
ZM:P-owskie do walki z' wrogiem. I. zacof~l:l.a. WY~Orz.ysttlJe on l1CZ~- de pracy. ' 

Niech nai'lze ()-rganizacje ZMP-o\\'- Cla rellglJne ludzl wIerzących, pro- -
"kie nie przechodzą do porządku wad7.i kampanię' klerykalizmu i reli- Z · ··· ł ś ' 
dziennego nad żadnym przejawem gianctwa. aCleSnlC CłCZnO C 
wrogiej działalności. Niech walka z Trzeba, unikając wszelkich 3wan- Z Partiq 
nimi będzie Slll'awą nie tylko zaną tur i obrażania uczuć ludzi wierzą-
du. ale całego koła. ZMP-owiec - cych, rozwinąć nierozpoczętą prawie Dotychczasowa więź ZMP z PZPR 
jest to mkldy Polak, który śmiało jeszcze w ZMP pracę nad zaSZCZel)ie była niedostateczna. 
odważnie walczy z wrog'ami ludu. niem młodzieży naukowego światopo Musi być ustanowiona ścisła, 8y-Kształtować polityczne 

oblicze narodu go, że nie szła dostatecznie głęboko Młodzież w walce 
w teren, nie rozumiała w pełni po Wzmocnimy pracę 

ideologiczną 

glądu, znajomości podstawowych stematyczna i wszechstronna więź 
praw rządzących rozwo-jem martwe- wszystkich naszych instancji z kiero 
go i źywego świata oraz nauki o po- wnictwem J,lartyjnym odpowiedniego 

chodzeniu religii i różnych ideologii. szczebla. Trzeba, aby wszystkie na
Należy do tej pracy przyciągnąć Ju- sze zarządy uświadomiły sobie w pel 
dzi nauki, jak: przyrodnicy, antropo ni, że bez przestrzegania tej zasady, 
logowie, socjologowie, astronomowie nasz Związek w żaden sposób nie 
itd. Związek powinien poczynić stara może się wywiązać z postawionych 
nia celem zbudowania planetarium w mu' zadań. 

Wiele mówimy o organIzacji, o trzeb mas, miała często biurokratycz O wykonanie 
szkoleniu. Po co organizujemy i ny styl pracy, zamykała się w loka Planu S-letniego 
szkolimy? Po to, ażeby kpztaltować lach dzielnic i komitetów. A tej 0 .- Gigantyczne zamierzenia Planu 6-
oblicze' polityczne narodu, ażeby gromnej i istotn~j roboty, ż~by naj letniego zdolne są porwać i zapalić 
prowadzić polityczną robotę, ażeby l~psz):ch, przo~~Ją~ych ludzl prz.\'- młod7Jiei. Rozniecą one ogień w u
skupiać wokół naszej partu najszer c.lągac do. :parhl, ~łe b?ło. . I mysłach j sercach naszej młodzieży, 
sze warstwy narodu. Czy m~zna dale?, t.aln. stan rze.c'l.Y jeśli Związek śmiało 'j bez obawy bę 

Niektóre wystąpienia delegatów tolerowac? O~zYWlsCle, ze me. 11:ze dzie stawiał przecl nią wielkie, tru-
nR dzisiejszej Konferencji wytwo- ba opracowac konkretny plan, ooli dne ale konkretne i z,rozumiałe za
rzyły jakieś dziwne wrażen1e, źe w czony na miesiące, aby Warszawski danie. 
działalności naszych organizacji w Komitet mógł zam~ldować ~{o:nite Niech Związek częściej stawi,a na
Warszawie są jakby dwie płaszclYz tuwi Centralnemu, ze zm.lem! 1 u- szej młodzieży przed oczami przykła 
ny: jedna, to są zebrania, IWllferen lepszył klasowo sl~ład soc.laln~, par- dy pracy komsomolców, którzy szli 
cje, głosowanie, rezolucje, a druga tii. Tr~eba taJn plan ustali~! 'Ile w awangardzie budowniczych ZSRR 
płaszczyzna, to jest życie, codzien- trzeba tez ten plan wprowadzlc w i wśród niewiarygodnych t,rudnośc,i 
na ofiarna walka i praca mas pra- życie. zakładali fundamenty potęgi i mocy 
cujących, ich osiągnięcia, ich dojrze pierwszego pallstwa socjalistyczne. 
wanie polityczne - a jednocześnie Nauczyć się z pasją go. 
dciałalność wroga, reakcyjnej czę~- wypleniać zło Przeobrażenia wśród młodzieży 

-Wykonanie tych zadań było by nie 
możliwe bez zasadniczego ideologicz
nego i ol'ganizacyjnego wzmocnienia 
ZMP. 

Obecnie stoi przed naszym Związ
kiem nie;mykle doniosłe zadanie wy
pracowania rozwiniętej . platfo-rmy 
ideologicznej. Winn iśmy ją w konse
kwentny sp.osób zbudować na grani
towym fundamencie marksizmu i le
nir.izmu. 

Nasza Deklaracja Ideowo-Pro;;ra
mowa, Prawo i Statut są przestana 
łe. Należy je zastąpić nowymi doku 
m!'.nt.ami. Trzeb" w nich jasno i wy 
raźnie określić podstawowe cele i za 
dania Związku. 

ci kleru, próby wykupywania towa znalazły wyra'z w szybldm wzroście 
rów, bzdurne gadania i wredne plot Co cechuje partię bo,lszewicką i i rozw.,ju ZMP, który na przestrlZeni ZMP 10 młodszy brai 
Id. Gdy powstają takie dwie płasz- bolszewika? Cechuje to, że partia półtora l'oh'U powiększył swoje sze-
czyzny, to jest, towarzysze, poważ- bolszewicka nie chce pogodzić się }'egi więcej niż dWllkl'otnie i wzrósł Komsomołu . 
ne niebezpieczeóstwo.. ze !Złem i walczy o wyplenienie !Zła. z 550 t.ys. do 1,250 t.ys. członków. Pracą i "-all'l} ludu naszego kie-

Jeżeli niektórzY działacze partyj- A my chcemy stać się bolszewika- Związel( okrZel)ł wewnętrznie i umo- l'uje Polska Zjennoczona Partia Ro-
n! nie interesują się tym, o czym mi. cl:ił swą jedność, wyłonit znaczną botnicza .. 
my~i naród, ,tym, co. się d~.ieje IV Przez dwa dni trwania Konferen- iloŚĆ aktywu. Związek :\Hodzieży Polskiej jest bo 
masIe. czło~kow. ~a~zeJ partu,. tym, cji bardrzo niewiele słyszeliśmy o za Dzięki wzmocnieniu wewnętrznemu jowym wiernym i oddanym pomoc
co on~ mysIa; ]~zeh zapom. :naJa, ~ I ciekłej walce o wyplenienie rzła. Wy Z.:vIP podniósł swoją rolę przywódcy nikiem pzpn, wielkiej \twaut-:ardy 
tYl~, ze ~y ~l1U~l!DY. odJ?owla~ak nż~ dawało by się, że w Warszawie jest i organizatora szerokich mas mI 0- klasy rob()Łniczej i mas prac'ljąCY( h, 
kazdą wą~plrwosc, hk\':'ldov:ac. a., ws:zystko dobrze, a pr!Zecież w War- dzieży. przodującej siły bloku stronnictw de 
de ~vahal1!e! b~zt~st~nme p~0w.~dzIĆ szawie jest jeszcze dużo draństwa i Wiele oznak wskazuje na to, że w mohatycznych - w walce o zbudo' 
ludzl naprzod! Je~eli ząpommaJq () łajdactwa. Wiele ludzi .ieszezc zlo- ostatnim czasie obóz reakcyjny w na wanie wcjalizml1 w Polsce i osta
t~:m, a pam;ętaJą. tylko o ~ebra- rzeczy na pracę w urzęuach, na to, szym kraju otrzymał dyrektywy od teczne pokonanie wyzyskiwaczy, jest 
mach, 'pr?tokołac~ l poz.baw!a)~.tc; że jest tam biurol,rac,ja, żc muszą swoich zagranicznych nloOcoclawców, przywódcą, organizatorem i wycho
zebrama I prot?koły polityczne) 1tJ('~ gonić z urzędu do urzędu, Wiele aby znaczną część swej roboty 1;;]\On- wawcą młodego pokolenia w duchu 
ci - to ~est n~edobrże. W ~egui~m, Jest jcszcze trudności i l1uenorząd- centrować w środowisku m,lodzieżo- patriotyzmu ·i internacjonali.zlll~l, 
nach wOJskowj·eh Jest powl..edz ... ne .. ków w handlu w remontach miesz- wym. braterskiej przyjaźni i bojowego so-
że każdY, dowódca. ma utrz~my:vac kall itd. ' juszu z narodami Związku Radzii)-
stała więz ze sWOją masą zOłmer-. .. N ależy obudzić czui ność ckiego, w duchu solidarności ze wszy-
slrą 'i stały styk z wrogiem. Jeżeli Nie odezuw.a.ło Sl~ w czasie obrad 

, K f sjl·· walc w Te perfidne, prowokatorskie meto- stkimi ludami świata, walczącymi o się od tej masy ŻOłnierskiej odl'Y- na . on. ercnCJl pa '''. t; o ~-
wa jeżeli traci styk z wrogiem, to pleDlellle zła. ~rze?a" ze by Się waI- rly wroga, na których wyraźnie wi- pokój i wolność, demokrację i socja 
mO~l1a powiedzieć, że taki dowódca sza~ska organ(zacJ~ .nauczyłll;. wal- dać stempel przedwojennej sjlnacyj· !izm; jest spadkobiercą wspaniałych 
'e t mało wart. C'lYC 'lie złem. PrzecH~z w partu bol- ne i "dwójki", budzą wstręt, obrzy- tradycji rewolucyjnego ruchu mlo-
J s i " k'd ł k t l al dzenie i nogardę w olbrzymiej, zdro dzieży polskiej i bohaterskiego A jak przedstawia się sytuacja w szew ckleJ ~z:l; CZ one sa e w . - y ~ 
warszawskiej Cl'l'ganizacji? Policzmy czy o wyplemet,l'le. zła, :aez tego ni: wej większości nasze,j młodzieży. KZl\'lP; jest młodszym bratem' i to
sobie. Warszawa ma ponad 600,00;) zbudujemy s~cJal~71mu. Trzeba skon W wielu jednak wypadkach tere- warzys:l:cm broni leninowskiego Kom 
ludzi wg statystyki. Ludzi pO:lad czyć z tym ~uedZllelnym nastr.oje~, nowe ol'ganJzacje Z:\~P-owskie nie Isomolu - pierwszego pomocnika 
17-18 lat jest prawdopodobnie oko bo jeszcze me ma ;powszechneJ .11«e- prowadziły dotychczas należytej wal- Partii Lenina - St.alina_ 

• 

Warszawie. Chcemy, aby związek nas,z stał się 

Przed drugim krajowym 
Ziazdem ZMP 

w związku z palącą potrzebą do
konania glębokiego przełomu w ca
łej pracy Związku należy uznać za 
konieczne zwołanie w niedługim cza
sie drugiego Zjazdu Kra}owego ZMP. 
Proponujemy zwolać go pod koniec 
br. Zjazd i kampania pl'zcdzjazdow~ 
wlnny przechodzać pod znakiem oten 
sy\vy na całym froncie ideologicz
nej i organizacyjnej pracy Związ:m. 
Cała postępowa młodzież nasIlIego 
kraju winna uznać spl'awy Zjazdu za 
swoje własne sprawy. 

Skład socjalny 01'ganizacji jcst nie 
zadowalający i nie był dotychczas 
kształtowany w :r.godzie z potrzcba
mi Związkn. Młodzieży robotniczej 
mamy w ZMP 318.000 na około 
1.000,000 to jest 32 proc. ogółu :bez 
robotników rolnych) . 
Winn1śmy szybko, w ciągu mniej

więcej jednego roku, podwoić liczbę 
mlodych robotników i robot.nic człon 
ków Z~fP, 

Musimy podwyższyć hleologic'line i 
organizacyjlle wymagania W stosun
ku do członków. Trzeba zaostrzyć 
clY!'icyplinę w Związku. Trzeba u nas 
więcej wymagać od aktywu j człon
kó\", Trzeba uporządlmwac sprawę 
składek Zi\1P-owskich. 

Zwiększymy kontakt 
z masami. młodzi eży 

Musimy zdecydowanie polepszyć 
styl pracy naszych Zarządów i WZlllO 

cnić kontakt wszystkich instanc.ii 

bojowym i oddanym pomocnikiem 
partii. Być pomocnikiem, to znaczy 
pracować ręka w rękę ze swym kie
ro'wnictwem. 

Było wiele błędów w naszej do
tychczasowej pracy. Mamy jednakże 
lI'szelkie warunld po temu, aby prze 
zwyciężyć błędy, usunąć niedomaga· 
nia i zlik\vidować braki. 

Nasz Związek chce być i będzie 
wiernym i oddanym, bojowym pomo
cnikiem naszej Wielkiej Pnrtii, awan 
gardy klasy robotniczej i mas pracu 
jących naszego narodu Pols/dej Zje
dnoczOflej Partii Robotniczej. 

To ona, Polska Zjepnoczona Partia 
Robotnicza i jej Kąmitet CentrahlY, 
na czele z Przewodniczącym Towa
rzyszem Bolesławem Bierutem c·broni 
na'l od bt!,dów, otacza stałą troską i 
pewną ręką prowadzi zawsze o.-v 
przód. 

W t:·m wypróbowanym kierownic
twie i w nieprzcbranych, twórczych 
siłach wspaniałej polskiej I': ł(ldzie· 
ży jest gwal'artcją, że Związek nasz 
zwycięs'ko polrona wszelkie trudności. 

Niech to nasze PIcnum stanie s~ę 
początkiem prawidłowego przełomu 
w pracy Związku Młodzieży Pol
sldej. 

Nasze rnłodep'Okolenie u boku ata 
rej gwardii rewoluejonistów stanie 
na pierwszej linii frontu w wielkiej 
hatalii o wykonanie porywających 
ząmierzeń Planu G-letniego, będzie 
niezachwianym obrollcą naszych gra 
nic, naszej niepodległości i odda 
wszystkie swe siły sprawie pak'lj!l, 
demokracji i SIOcjalizmu na całym 
świecie! 



Kronika ~adomska Szybko rosna mury Kombinatu · Włókienniczego w Piotrkowie 
W ... o\żNIEJSZE TELEFONY lr. 

Co noa"eqo 
UJ "o ... ierishu? 
REMONT SZKOŁY PODSTAWOWEJ 
W KAMIEŃSKU NA UKOŃCZENIU 10 _ Straż Pożarna .W. Planlie Sześ~,ioletni m _ prze l procent, a tró jka Grabowskiego' ka, ~ier0!1i~ i Harle,!czyka w I ch€<m wspólzawodlnidwa. Nor 

12 _ "Głos Radomszezański" wldzl~no powstame o]IYrzvmiego - 108. , tymze m'eSląCLl wyrolnły po 155 my.5<) stale przekraczane. W związku ze zbliżającym się no~ 
wym tokiem szkolnym, bu?ynek SZb:O 

ły podSlaw'owej w Kamiensku zost~ 
poddany gruntownemu remontowI. 
Z zadowoleniem należy stwierdzić. 
7.0 już wszystkie sale szkolne i kory
tarze zostaly odmalowane. Izba har
ccrska jest estetycznie odświeżono 
i lidekorowana: Drobne prace remon 
lowe, klóre jeszcze pozostały do wy
konania, zostaną ukOl1czone w tych 
dniilch tak, że dzieci rozpoczną nau
kę w jasnych i czystych pomieszcze
niach. 

13 - Powiat. Komenda M. O. kombmatu przemysłu włókiennL W rniesi;jcll lipcu brygada Na procent. . . Zespół budowniczych nowego 
27 _ Szpital Powiatowy czego, w Piotrkowie. grodzkiego wykonała 193 _ J)ro- Załoga budo\V)11.cz\'c.h kombI kon,!binatu P?c~\Valić się mo~e' 
3,5 - Komitet Powiat PZPR \Vyoudow~ne zostana nowe ha cent planu. BrygadY: Bronlarczy natu Jf!st w calosc1 obJęta ru takze oSiąg'l1lcc'arni w rOZ\V01U 

5J - Miejski Komisariat M.O. le proclukcnne orazorzy.stoso_ ruchu racionalizatorskiego. Mi 
166 - Po?-,otowie Ratunkowe W'We bęDą (10 now:ych potrzeb Przed I.' r3~~wum KonI\!. resem Pftkft~u mu, że prace buqowl,ane prowa 

PCK. pomieszczenia starego budynku. ~ A<JII i r;. v 'IlIł dzone sa sto:.unkowo niedawno, 

Aih'es Redakcji i Administracji 
t>Głosu Radomszczańskiego" , 

Radomsko, ul. Reymonta Nr 3H 

tzw, "Piotrkowskie i Manufaktu Wybory dele~ato' w na konferenc,"ą pow.,·atową powstał już tuta i klub rac janali ry". Rozpoczęte przy bud'owie .~ § zatorów, a komisia usprawnicll 
kombinatu prace trwa ią nie rozpatrZYła wiele wniosków, któ 
długo, ale rezultatv są iuż wido Obecnie na terenie powiatu l Komitety gminne i komitety r,e znalazly zaslosowanie przy 
cme, Muryprzysz!ych hal pro r~domszcza11skieg{), podobnie dzielnicowe w mieście wybiorą budowie kombinatu. Jeden z po 
dukcyjnych podCiągnięto do zna jak w całym kraju, rozpoczęły 325 delegatów na konferencję mysłów tow. Mariana Muchy po 

~aministracja - tel. Nr 12 cznej wysokości. Na całym tere b le ,g-ał na zastosowaniu wiszące 
czynna codzip.nnj~ w godz. 9--' 6 nie budowy Nowadzon{'i ilrzez si~ pie~ws~~ ze~rania wy or~ze powiatową Obr0l1ców Pokoju go rusztowa'oia. Sam pomys! \vi 

DLACZEGO W KAMIEŃSKU W NIE. 
DZIEL.Ę; NIE MA PR.4DU? 

Nowe placówki M HO 
W pierwszych dniach bieżą

cego miesiąca Zarząd Miejskiego 
Handlu Detalicznego otw{\fzył 

w Radomsku dwie placówki de
taliczne branży spożywczej, je
dną przy ul. Limanowskie,go 32, 
drugą przy ul. Reymonta Nr 8, 
Ludność tych dzielnic z prawdzi 
wym zadowoleniem przyjęła 

fakt uruchomienia nowych pla
cówek, przyczynia się one bo

wiem w znacznei mierze do 
usprawnienia zaopatrzenia w ar 
tykuły pierwszei potrzeby. 

oddział 28 Przedsiebiorsivia Bu- 11-:-1e]sklch, l ,gmmnyc~ Konute- w Radomsku na której z kolei sząC) ch rus:dowatl był już w 
downidwa Przemys!oweg-o, wre tow .obroncow Poko,-lu. Na z~- wybierze sie 36 delegatów na budownidwi,e stosowany oc! da\\' 

l b·· I brama ,te przybywają tłumme . , -~ - . ,'l l t M h t ! 
gOi';;I{'Z .;owa, prze lega Jqca p a- mieszkańcy gromad, aby doko- konfel.enq= , wOlewodz <:ą oraz na, a e ow. . UC fi zas osowa 
no\\'o praca. Osiągane we \vspół nać wyboru delegatów na konfe 3-ch delegatow na Konp.ccs Kra go w specyficznych lokalnych 
za'.Vod'lliclwle pracy wyniki prze renc.ię powiatowa. iowy do Warszawy. warunkach, przy dużych prze 
kraczaią poważnie wyznaczone szkodach natury techniczne;' 
normv. Prakb'czne zastosmvank zna-

Br):gada ciesielska Szwalskie' Pracownic'łl7 Zakładów Drzewnych lazł rÓwnież pomysł racjonaliza 
go w miesiącu lipcu \vvkonała:J torski tow. Wasilewskiego. Tow, 
plan w 254 procentach. Tuż za p"zes;:trzelNlo,""q U §tOWę Wasilewski skonstruował t. zw, 
nią kroczij cieśle z brygady WiI ~ .:.stt1 ~." , gładzik do szlifowania płyt żel 
ka, ze 154 procentami. O zabezpieczeniu socjalistycznej dyscypliny procy betowych. Nowv gładzik. który 

Brygacly betoniarskie dotrzy skracel czas pracy przy szlifowa 
l11UjCl kroku cidlom. I tak - bry Przed dwoma miesi'lcami na zcbra- Są jednak i u nas tacy. którzy niu przeszło dwukrotnie, zasto 
gada mai~tr3 Poździe;a wykona niu ogólnym naszego zakładu oraz na lekceważą przcpisy obowiązującej sowany na tutei~zei budowie, 
ta w miesiącu lipcu 202 procent. zebraniach oddziałowych omawiane ust,awy. Józef Hajdus został skazany da t w okresie 3 tygodni ~ 164 
a brygada $wionczka 168 było zni\~ze!1ic ustawy o zabezpie- przez Sąd Grodzki na potrącenie tys. zł. oszczędności. ' 

. M t czeniu socjalistycznej dyscypliny pIa . . b 
proc. marZe pracując v sys e- cy. 'Stwierdzić trzeba, że pracownicy 10-ciu procent mleslęczne~o zar~ - Zespól budowniczych Zal-da-
mem tiójkowym systf'matycznie r,asz!'go zakładu przestrzegają dyscy- ku. Inni, jak Henry~ ĆWiek, kto~y IdÓW Wlókienniczych stano\vi 
przf'kraczają normv. Trójka Cio plinę pracy. 98 proc. zalogi przybywa opuścH ~ały dZLCn pracy, nie zdyscyplinowaną załog'ę, świa 
cha \yykon u je J)rzecif;'tni-e 128 regularnie i punklualnie do pracy, l.l~prawlCdll\l'lwszy SIę ,n~lezycle, dom ą obowiijzkó\V, iakie na nie j 

otrzymał ostre napoJUl1leme, Za sp-oczywa ją, Robolnicy za(rudnie 

Nieomal w każdą niedzielę w Ka
miellskn od rana do uoelziny l8-ej nie 
ma pr,::telu. Z tego powodu mieszkań
cy K'lffi ieńska są pozbawieni moż
ności słl1chąnia radia i korzystania 
!- energii elektrycznej ella celów go
spodarstwa domowego, Elektrowl1la 
piotrkowska, która dostarcza prąd do 
Kamiel'lska powina zapewnić miesz
ko6.com dostawę prądu bez żadnych 
przerw. 

Z ZYCIA LZS-ów 
\ 'V ubicUłą piec1zielę LZS Kamie11sk 

rozegrał towarzyskie spotkanie w pił

kG nożną z LZS Słostowice. Drużyna 
z Kamiel'lska zwycic;żyła przeciwnika 
w stosunku 3:1. Zawody obudziły du 
że zainteresowanie wśród chłopów 
gminy Kamie11sk. 

KAMIENSKIE HARCERKI I HAR
CERZE ''''RACAJĄ Z KOLONII 

Praca klubu ra( onaliz r 
spOZJ1\eme d,:,ug~dzJnne,. otrzymał ni przy budowie wy!<azali wy 
ostrą nag~n<; ~tan~slaw Slerant. T~, ni karni OSiągniętymi w rucbu 
deus'/: Kublak,. St~11l5Ia:v Gil, Tytus Ku wspólzawod'n'idwa, SystematyCz 
hk zamedball rowmez swoje 01)0 nym wykonaniem planów i zl:do 
wiązki. narażając nasz zakład na , ł '. . I' 

VV. tych dniach powróciła z kolonii 
letnich do Kamiellska grupa harcerek 
i harcerzy, Dzieci przyjechały w do
brych humorach, opalone i zadowo
lone z mile spędzonych chwil. Miały 
one zapewnioną dobrą opiekę i otrzy 
mywały dobre odżywianie. Rodzice 
i dzieci są pelni uznania dla akcji 
kolonijnej. w Hucie Szkła Gospodarczego 

op6:7.nienie w wykonaniu zaplanowa- szonyml pomys aml racJOna lza_ 
ny:::h prac. torskimi, że są z~społ-el11 . który 

Alicja Grajczyk, cechuje nowv socialistyczny sto Władysław Górny, 
korespondent .,Głosu" z Kamieńska. Pomimo, że klub l'acjonalizatorow 

w Hucie Szkła Gospodarczego liczy 
21 członków i przejawia dość oży
wioną działalność, to jednak na 
swym koncie w roku bieżącym ma 
tylko dwa zrealizowane projekty ni 
cjonalizatorskie. Ale te pomysły ro 
botników w Hucie Szkła Gospodar 
czego mają swój ciężar gatunkowy 
'i w poważnym stopniu przyczynil~! 
sie do zwiększenia oszCl-ędności, a 
co' z,a tym idzie do zmniejs'lenia l,osz 
tów własnych produkcji. 
Pierw~.zym zrealizowanym w ro

ku bieżącym pomysłem l'acjonaliza 
torskim w Hu.cie Szkla Gospodarcz,: 
go jest 1?rojekt tow. Stefana Op0l
ski ego. Zastosowanie pomysłu pm:
woliło na pełne wykorzystanie g&
zu t. zw, eterynu, dostarczanego w 
butlach. Tow. Stefan Opolski wpadł 
na pomysł, aby butle podgrzewać, 
co pozwoliło na całkowite wykorzy 
~tal1ie dostarczonego gazu. Jak o
bliczono projekt Stefana Opolskie
"O przy~iósl zakładom wiele tysię
~y złotych oszczędności. 

Dzieci wróciły z kolonii 
W ostatnich dniach do Radom 

ska powróciły dzieci z koloni.i 
letnich Z.RP. w Szwajcarii Ka
szubskiei. Na koloniach przeby
wało 517 dzieci. 

Dzieciom dobrze się działo na 
koloniach, Opaliły się i przytyły_ 
niektórym przybyło na wadze 
nawet po 9 kg. 

W czasie wypoczynku dzieci 
poma.gały rolnikom przy poszu
kiwaniu stonki ziemniaczan2j i 
oczyszczaly szkółki leśne z 
chwastów 

W czasie SWf'go pobytu na ko
loniach dzieci zwiedzały Gdynię. 
port ~dyński i 'jezioro O.'3trzy
cleie. 

Dl'ug;m projektem racjonalizator- I ZWl'ócono równlez uwagę 11a moż
~kim, jest pomysł Piotra Bendora. liwość hardziej ekonomicznego spo
Zrealizowanie t€'go pomysłu przy sabu ogrzewania wody na oddziale 
czyniło się do zmniejszenia zużycia szlifierni. Racjonalizatorzy Huty 
węgla w tak zwanych "gazowni- Szkła Gospodarczego doszli do 
kach". Piotr Bendor zastosował wniosku, że dotychczasowy sposólJ 
rusztowanie wła!Vnego pomysłu w ogrzewania bocznych ścian koLla nIe 
palenisku. które nie tylko przycz~'- jest właściwy, Postanowiono kocioł 
nia się do osz'2zędniejszego zużycia odpowiednio przebudować. Członka 
węgla, ale ponadto pozwala na uir:q wie klubu sądzą, że przebudowa. 1<:0 
manie róvnlOmiernej temperatury tła, do ogl'Zewania wody na oddZIale 
w wannie, co wpływa dodatnio na szlifierni pozwoli na osiągnięcie do 
Jakość produkcji. datkowych oszczędności w zużyClU 

Na 05tatniej naradzie klubu racjo węgla., .' 
nalizatol'ów jego członkowie oma- ~złonkowle ~lubu raC)OJ1ahza~?r
'Niając sytuację na odcinku produk skiego w HUCIe Szkła, GoSPO_d~l,-,~e 
c,vjnym uzgodnili, że naj,,~ażnie:i go pracu~ą, kolektYWni€'. W~POlI11~ 
Rzvm dla zaJcrRdów zR,I!'lIdmeniem zastanawiaJą ii.1ę nnd, 11 <!su:vaJącyrr:n 
je~t sprawa jak najoszczędniejslpgo się problemamI, Wi\}JQll11e JllllOWaC)e 
pl'7,eprowadzania remontu wanny reahzug. Koleltty,,:na praca ,poz-:va 
Nr. 2, W wymlm obszernej dysku- la ~a s~ybszą reallzacJę pro,leklow 
sji postanowiono przeprowadzić 1'8- rac)onahzatorslclch. 
mont ścian bocznych wanny, a ,jej 
dno pozostawić w dotychczasowym 
st.anie, bowiem wytrzymać ono mo 
że jeszcze rok produkcji. 

Racjonalizatorzy Huty Szk~a G,0s 
podarczego postanowili zamsta.o
wać dodatkową wentylaCję przy 
wannie Nr, 1. Wprawdzie dotych
czas ni€' było to praktykowane, je
dnak członkowie klubu spod;>:iewa,ią 
!>ię. że może to ))l'zedłużyć wy trzy
m::lłość wanny. Uzgodniono, że Pl'0-
:iekt ten członkowie klubu opracują 

zrealizuj ą kolektyvmie, 

Sześć nowych PUM·ów 
powsłanie 

w województwie łódzkim 
'IN związku ze stałym rozwq

jem 8póldzielczo.ści produkCYJ
nej staje się komecznym rozsze 
rzenie bazy maszynowych sta
cji obSługi' rolniczej. Do cl:nvili 
obecnej mamy na terenie woje
wództwa łódzkiego 4 Państwo-

Powstała biblioteka we Ośrodki Maszynowe. Ilość ta 
jest niewystarczająca, gdyż w 

przy Komitecie Miejskim PZPR o~tatnich tygodniach powstały 
Przy Komitecie Miejskim PZPR w W Fóż~ych powjat~ch now,e spół 

Piotrkowie uruchomiona zostala bi- dZlelme produkCYJne. Panstwo
bl~olf'ka, która udostc;pniona jesl we Ośrodki Masz~rn~we, ut~o
wszyst.kim mieszkańcom naszego mla rzone będą IV pOWIeCIe łodzlnm, 
sta .. Z ,bibljo~eki k~rz~sta,~ mo~na w I si~radzkim, ~a8k.im, yi9trkow
pOTlledzwłkJ. sr?dy l pląt.kI w gO?Z.l- sklm, łęczyc1nm l łOWIckIm. Wy 
nach od 16-e] do 18~eJ całkowlcl~ typowano już odpowiednie za-
bezpłatme. Nalezy SIę spocJzleWllC, b . . d l' dl 
że dzil1łalność tej placówki kultural- . udowa ma gosPy ar8518 a ma 
nej p r7.yc'zyni się do spopularyzowa- Ją~ych ,powstac Panstwowych 
nia wiedzy marksistowskiej. (ik.) Osrodkow Maszynowych. 

korespondent "Głosu". sunek do pracy. 

wiedzą 
Zapisy kandydatów do łódzkiclI wyższych uczelni 
v Hlr,ót 

będą dodatkowo przyjmowane od 1 do 10 sierpnia b.r. 
Jak wiadomo, od 1 do 20 lipca na 

wszystk:ch wyższych uczelniach łódz 
kich przeprowadzane były zapisy kan 
dydatów na rok wstępny. Of/ółem do 
wszystkich uczelni zgłosiły się 3.602 
osoby. Na iwi~cej zgłoszeil złożonych 
zostało przez młodzież robotniczą, b:) 
1.309, chłopską 601, inteligencji pra
cującej 1.7.20, rzemieślniczą 148, wol
nych zc.wodów 104 oraz synów boga
tych chłopów 65 i synów przeds!(~· 
bior('ów 153, 

Liczba składających zgłoszenia Jest 
większa, niż w roku ubiegłym. Na 
UniWersylet Łódzki zapisały się 53'2 
kobiety i 402 mężczyzn. Na Akade
IT.ię Medyczną - 482 kobiety j 362 
mężczyzn. Wzrastająca liczba kobiet, 
pl agnącvch sludiować na wyższycb 
uczelniach, 'lwiąza na jest ściśle lI:! 

wzrastającvm udziałem kobiet w prd
cy na wszystkich odcinkach naszego 
życia. 

Na niektórych wydziałach poszczP • 

gólnych uczelni pozostała jes7.cze 
pc,wna liczba wolnych miejsc w lwiąz 
ku !Z rozszerzeniem tych wydziałów, 
Np, Wydział Włókienniczy Politech
niki Łódzkiej, który w roku ubieglym 
miał 80 miejsc, obecnie posiada Ich 
220. Nic więc dziwnego, że na tym 
wydziale są jeszcze wolne miejsca. 

Na Uniwersytecie Łódzkim tego r" 
Iw najwięcej osób zgłosiło się na W:y 
dział MatematycZl1o-Przyrodniczy
na 285 mieisc - 334 osoby. Zmnj~]-
57y1a się llieeo lir7ba kilnovd<HÓW Da 
Wydział Prawny. Spowodowane 
to jest wzrasta ią<',-\ li('zbą absolwen-

tew szkól prawniczych, którzy, gdy 
zapisują się na Uniwersytet, przyjmo 
wani są na wyższe lata studiów. Do 
Wyższej Szkoły Ekopomiczr.ej na 300 
miejsc zgłosiło się 4G4 kandycla t6w, 
w przeważającej ilości pochodzenid 
roLotniC'zo-chlopskiego. 
Spośród uczelni artystycznych, naj

wic;cej zgłoszeń wykazuje Wyższa 
Szkoła Sztuk Plastycznych, a stosun
kowo na jmniejsza liczba ka ndyda lów 
zgłnsila s;ę do Państwowej Szkoły 
Muzycznej. 

Slwierdzić trzeba, że na wyższe 
studia garnie się młodzież najbardziej 
~willcloma' i wyrobiona polityczni,", 
Spośród , 3.602 kandydatów - 2.551j 
należy do ZMP. 

Ogromny napływ kandydatów, lecz 
niestety, nie dość równomiernie oosa 
d:~il jacych lJOSZczególne wydziały, to 
enaczy zgłasllających się na niektóre 
.... -ydziały zbyt licznie, a na inne w 
mniejszej ilości, spowodował, że za
pisy rta pierwsze lata studiów wyż
szych uczelni w f_odzi zostały prze· 
dłuźone i trwać będą, w terminIe do 
dan~owym od 1 do 10 sierpnia. 

Dla odbywających służbę w bryga, 
duch "Służby Polsce" wprowadzono 
nowe udogodnienie, a mianowicie; 
każdy uczestnik brygad może nadsy· 
ła'': podanie o przyjęcie do wyższych 
uczelni listownie - bez osobistego 
7.g10szenia. Podanie musi być jednak 
opatrzone poświadczenicm dowódcy 
brygady. Podania mogą być nadsyła
ne grupowo przez wojewódzkie k'l
mendy "Służby Polsce". 

W kOllCU sierpnia i na początku 
września odbywaĆ się będą egzaminy 
wstępne, od których, jak wiadomo, 
zwolnieni b!;dą absolwenci szkół śred 
nich, którzy otrzymali dyplomy przo
downików nauki. 
Zapisującym się na wyższe uczel

nie przypominamy, że już teraz mogą 
skła dać podania do Towarzystwa 
Burs i Stypendiów. Stwierdzić nale, 
ży, że w roku bież~cym liczba miejsc 
w bursach, domach akademickich o 
raz ilość stypendiów zostały pokaż 
nie z\\'i(,k~" 'Tle , C0 mfl zasadnicze zna 
czenie dla młodzieży wiejskiej. 'Mlo 
df:r:~ tn śm:"ln 7.gb,c",~ :::ie m0że ni 
wyższe uczelnie, bowiem znajdzie 
odpow:ednie warunld bytu w okre' 
sie studiów. (Za.U 

Koło sport. "Ogmwo" roZWija się 
Przy Wydziale Finansowym Prezy

dium Miejskiej Rady Narodowej w 
Piotrkowie powst?-lo koło sportowe 
"Ogniwo". Praca rozwija się pomyśl
nie w sekcjach: piłkarskiej, gier SpOI 
towych i tenisa stołowego. ' Koło li
czy już 100 członków. 

Przed kilku dniami odbyło się pierw 
s?e spotkanie sekcji piłki siatkowej 
i nożnej z zespołem koła sportowego 
z Brzezin. Zwyciężyli piotrkowianie 
odnosząc nie byle jaki sukces w trzech _ 
setach 15:4, 15:3, 15:5. Również mecz 
piłki nożnej przyniósł zasłużone zwy 
cięstwo zawodnikom "Ogniwa", któ
rzy pokonali drużynę z Brzezin w slo 
sunkn 6:0 (1 :0). 
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~iotrkowski teatr lale~ "Sezam", I s~e ot:varcie i :premien: na dzień 6 Przed prenJierą wisko. Możliwości luaki nie mają I nosi on odpowiedIziaJlność za ws.zyst 
Jdory tak meda.wno zamteresował Sierpnia, granic, lalka to stworzenie cudow- kie małe i duże sprawy sceny, Jest 
nas swoim "spektaklem lipcowym". Pozostalo niewiele czagu. a dużo T tkWi k~ Ik . S " ne - ma prawQ wisieć w powie- wszędzie. Widzimy go zgrzanego i 
pracuje obecnie in:ensywnie. nad jeszcze. j('st do. zrobienia, Toteż na W ea rzy U RU 10 owym ezam tl'ZU, spadać, poruszać się w głębi- zaaferowanego, jak z lalką na ręku 
l.l iękną sztuką M. Kownackle) ,,0 WSZystKich 'Pl~trach lokalu, we " !'lach morza. PrawdlZiwy plastyk mu podpiera ramieniem dekoracj~. Zwo 
~traszliwvm smoku i dzielnym szew wszystkich salach, 'Pokoikach j, ką- si znaleźć rozwiązanie dla najbar- luje aktorów, biega na g6rę po re-~ , , p' atos i 'pychę szlachecką· A konik lOb. Pou,la'in nie jest całkoi\vicie d" ' __ • .1 d b l t .. 1 . t 't l kt' 
clZyku". Teak zanow.iedział uroczy- j ach rozlegają się odgłosy piłY,' zIeJ me;praW'-lopo o nyc 1 sy ua'C,l1 {WJzy y, UpOll1lna yc 1, . orzy są '" - złotoe:rllywek, owallljQcy na tle cz;adowolony z obecnej swojej pracy, ' h ' l' d mlotka. iPokr'Zykiwanie rei'.ysera l ~ scemcznyc' , oplesza' 1. wy aje dyspozycje. 

'o:, czerwonej :kurtyny prrz.ykuwa - Chcialbym - mów~ - mieć w Z ' ł I t " , 

!eoen z "bohaterów" przedstawienia 
w teatrzyku "Sezam" 

'.!fÓl'uJ·ący nad 'Wszystkim śpiewakto . Ob. PouJuin jest zmęcrzOlly preed espo a;: orSKI to sympatyczni .> oczy. przyszl'osci więce i czasu na przem~ ł d . 1 d . ł ł b' 
rów. Za kulisami w lel,kiej koszulce i ślenie projektów. Kwestia dekoracjI premiera. Praca plastyka w teatrze m 0!l1 ;u Z1e, pc, ni zapa u i ' am 1-

__ 'Dyr'ekto.r Ryj - 1110'WI' kierow- b l l l . t lk 1 lalek to -nie tylko malowanie na kart cJi. I oni też pracują w tej chwili brycze ach w okularach l w ere- w teatrze a e~, to me y ·'0 compo- k l' 
nik artystyczny teatru ob'. Zakrzew cie pracuj~ autor laJek i kierownik zycja czy plama, Plastyk musi szu- kac:l papieru. Ręce naszego artysty za Ll lsami w wielkim podnieceniu , 
~,ITa _ kt6rego prosl'll'S'lTI" o opiekp b H P l' l' .,. . , l sa pokryte Skorupą farby, czoło zwil Artyści nie szczędzą pracy. pomaga 
~, J '< plastyczny teatru, o, . ou am. wc rozw1ązan lnSCenlzacYJnyc 1. • . " 

nad p l'~,r" -s!Zą naczą sztuką. pI'zy]'e- ' d . l T t l l l' "'d" . żone potem. Lecz uŚluiech tego czI0 Jąc pr:zy prlZenoszeniu dekoracJl. " "" Zapytany, opow1a a nam o S\VOJC 1 ea' r a e {, lO pl'ZCCle'Z naJ zlwmeJ k ,. . . 
chał kilkakrotnie do Piotrkowa_ za- planach. s.ze, najba,rdziej iantastyc'Z.l1e wido- wielta jest pelen spokoju i radości. s -,reYl1, m.strumentow. A maszy~l-
rysował nam ogólny kontur insce- Po pierwszym etapie, swojej pracy, ŚC1, ro~o~lllcy - ,ws~yscy oni znają 
nizacji. Ale pOllostalo .nam jeszc~e ma'l a1'skim, Poulain bierze sie dQ całkOWICie tekst 1 bIOrą gorący u-
wiele "czarnej" a·oboty. Obecme pracy r.;:a kutisami teatru nie L1~I1Y-' dział w pracy na scenie, I kto wie 
pracujemy sami. Aklorrzy nasi, to lając się od żadnego trudu, od żad- c~y w. wyp~d'k~, !eśli któryś z akto 
młodocian1 mi,lośnicy teatnl, nie po- neRO eadania. row me Zi,laWl S1ę na spektaklu. 
si,udają jeszcze doświadcz~ni.a, dla- Już terarz, wykal'lCIzając "Szewczy Dec~nik lu,? R~ksela nie wziąłby 
lego też czeka nas dhlga 1 zmudna ka" myśli o prOjektach malarskich laIk] do ręk1 ], me e,agral. 

do następnej sztuki. Rozmawiać OMatnie próby "Sez,amu'! przebie 
można Il nim o tych sprawach bez gają w atmosferze wielkiego napję
k0l1ca. cip, jak to !Zwykle bywa w teatrzc, 

praca. 
Ob. Zakrzewska informuje nas. 

że aktorzy teatru .. Sezam" otrzy
mują pewnego rod'laju 'Przeszkole
nie w rarnach teatru. Międrzy inny
mi w najbliż,szych dniach eajmie się 
nimi profe<lor śpiewu. który uczyć 
będzie aktorów, mających je;;zcze I 
trudności w wykonywaniu pjose
l1fk. 

Za kulisami sceny oglądamy dłu- I 

gi rząd lalek, Są piękne, Królewna 
pełna dziewcrzęcego wdzięku, baba 
Jaga ze swoim czarcim prof.ilem, ]' 
Groteskowi rycett''le - to satyra na 

Lecz zajrzyjmy jeszcze za kulisy. Na scenie mamy właśnie taniec 
Pochylony !lad mapą pl'zełączników, szewczyka i królewny. Jest to mo
zaplątany w srznuTach j kablach sie zolna praca. Muzyk Ceeslaw Bober, 
dzi tu od rana aż do głębokiej nocy ukryty Za ku]i,sami powtarza jedną 
ob. Roksela - twórca świateł. Trze frarzę po kilkadrziesiąt rarzy. Lecz 
ba !Znać ws!Zystkie tajemnice elek- \'ll'eszc:ie szewczyk z królewną ru
trotechniki, przesitL1diować wszyst- SIlają się równo, rytmioonic. Nare
kie możliwoścL świetlne, nim ustali szcie dobrze wypadł ich piękny ta
się clloćby jedną pozycję. Praca ta- niec, którym żegnają widza. Odcho
ka 11'wa nieskończone godziny_ clzą w głąb og,rodu, a ea nimi zall11y

Inspicjent Piasecki C7:uwa nad ca ka się pUl'pu,rowa ku,r;tyna. 
łokształtem pracy !Zakulisowej. Po- !{urań. 
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~e sportu 

Szkolenie i wychowanie nowyc ad 
Co ~isoło. proso łódzko W dn. 4 sierpnia 1930 r. na-j p i l n i eiszy ID zadaniem sportu łódzkiego 

STATYSTYKA POGOTO'WIA 
ZA LIPIEC 1930 

Statystyka pogotowia łódwego 
wykazuje, że w liopcu 1930 >:oku za
notowano w Łodzi 76 wypadków 
otruć, !Zamachów samobÓjczych i sa 
mobójstw, 15 bez,\lomnych kobiet 
urodrz.iło... na ulicy żywe, wrzględ-nie 
DieżYwe 'dz.ieci. 389 osób omdlałych 
IT. głodu ,odwieziono dó zbiorn.i miej
skiej . . Charakterystyc2IDe jest, że po 
gotow'ie wyjeżdżało t.ylko do dwóch 
w~~padków opilst,wa. 

DUR JłRZUSZNY 
SZĄLEJE NABAŁUTACa 

W 'Z,wiazku ze wzmożeniem się 
epidemii . duru breus'Z,nego, który 
oga.rnął całe ulice na Balutach -
I/:arrząd miejski zakupił ki,lka tysIę
cy si~epionek pl'zeciwdurowych, 
które podawane będą mieszkańcom 
~każol~yc:h domów doustnie. 

POTO'P 
HA ULICACH ł,ÓDZKICłł 

W dniu wczorajsilym szalała nad 
Łodzią i okolicami groma burIZa po 
łączona 'Z niezowykłą ulewą. Woda 
'~lała suteryny w .szeregu do
mów. Wracający z pracy robotnicy 
- brod~li " ulicami boso, po ko'lana 
w wodrz;ie, 

Niespodziewana powódź 

.niosła skromny zarobek wielu sli
niejsrzym bezrobotnym, którrz.y prze 
nosili panie i panów ha plecach -
przerl batrd.-:iej zalane ulice miasta. 
Zarobki takich przedsiębiorców wy 
nosiły po kilkadziesiąt złotych - pi 
StZe "Kurier Łódzki". 

Na ulicy Kilińskiego pod rlapo
rem wody zapadł się plilewód ka
nalizacyjny, tak. że na soporej pme 
strzeni ulica pl'zeds·tawia ruinę· 

NA JEDEN ŁYK 

"Kurjer Łódrzki" podaje pod po
wy.ższym tytułem, że Ministerstwo 
Ska.rbu wydało zezwolenie na sprze 
daż wódki w małych stugramowych 
flaszeczkach. Zarządzenie powyższe 
spowodowane '7.ostało obniżającą się 
konsumcją wódki wśród zubożałej 
ludności. 

TRAGEDIA 
BEZROBOTNEJ MA~ 

Bezrobotna .Jó.zefa Rapecka, SIW
kając zarobku, wychod;ziła ~ęsto 
do spr.ząta.nia w domach prywat
nych - pisze "Kurier Łód2iki." - w 
dniu wczorajs.zym w ~asie nieobec 
MŚci matki - dziecko wypadło oz 
okna tI"leciego piętra na bruk, po
nosząc śmierć na miejscu. Matce -
dodaje gazeta - spisano protokół. --

'''okresie, kiedy po V Ple
W num KC PZPR, sprawa kadr 
stała się troską każdego resortu ży 
cia państwowego, chcemy zapoznać 
naszych czytelników z tym zaga
dnieniem na odcinku sportu łódz
kiego. 

Teren Łodzi i wojewódz.twa lódz 
kiego należy do okręgów dość wy
soko usportowionych. Swladczą o 
tym cyfry: ponad 350 tys. czynnie 
upraWiających wf. i S!port; ponad 
500 Kół Sportowych przy zakładach 
pracy; ponad 400 LZS-ów i 68 Klu 
bów Sportowych. 

W pracy instruktorskiej mamy za 
trudnionych: około 300 nauczycieli 
wf; 56 instruktorów i trenerów 'N 

klubach; 23 instruktorów niższego 
stopnia w Kolach Sportowych; i 12 
instruktorów niższego stopnia 'lo.' 

LZS-ach. 
Wynika stąd, że średnio na około 

1000 ćwiczących wypada 1 instruk
tor. 

Nie jest to stan zadowalający-

LiCln~ zgłoszenia 
do lekkoatletycznych 

mistrzostw Polski 
.JuŻ ponad 300 zawodników z 8<'Jle 

;;:0 kraju zgłoszonych zostało do mi;,; 
l,rzostw Polski w lekkoatletyce, kt6 
re odbędą się w dniach 13 - 15 bm. 

Szczególnie więc palącą sprawą 
jest powiększenie kadr instruktor
skich. 

Co dotąd zrobiono w tym zakre
sie? 

W ciągu 4 ostatnich lat przeszko 
lono z naszego terenu około 600 sił 
instruktorskich niższego stopnia 
(przodowników) i 68 instruktorów 
wyższego stopnia (instruktorów. po 
mocników trenera i trenerów). 

Z porównania liczb wyszkolonych 
i zatrudnionych wynika jednak, że 
znaczna część przeszkolonych ludzi 
nie pracuje w sporcie. 

Dlaczego tak się dzieje? 
W pierwszych latach na szkolenie 

dostawał się niejednokrotnie. ele 
ment przypadkowy, nie wychodzący 
z kadr objętych wychowaniem fi
zycznym. Element ten traktował 
kursy wyszkoleniowe jako OSOblS,~ 
przyjemność, bez poczucia od-qowie 
dzialności i obowiązku oddania s1C'< 
pracy społecznej. 

. Było io oczywistym błędem pro
wadzących szkolenie. 

Ostatni jednak rok wprowadził 
pod tym względem duże zmiany na 
lepsze. I 

clnak sprawa szkolenia l.;;:adr sporto 
wych u nas w Łodzi nie utlmęła na 
martwym punkCie i rozwijała się 
pomyślnie nadal, musimy przede 
wszystkim znależć dobrych organi
zatorów w Kołe.ch Sportowych i 
LZS, oraz postarać się dla nich (kół 
i LZS-ów) o pi:zodowników naj po
pularniejszych gałęzi sportu. 
Następnie musimy jal{ najszybciej 

postarać się o instruktol'ÓW podsta 
wowych gałęzi sportu dla klubów; 

nowe i liczne zastępy sędziów spor 
towych. A wreszcie musimy wycho 
wać nowego typu działaczy klubo
wych oraz związków sportowych; 
trenerów (przede wszystkim dla bo 
ksu, piłki nożnej i lekkiej atletyki) 
oraz pozyskać do pracy wyszkolenio 
wej kilku absolwentów AWF. 

Na zakollczenie musimy stwier
dzić, źe zagadnienie kadr znajduje 
w naszym sporcie coraz głębsze zro 
zumienle. 

Z pobytu H. Rakoczy w Łodzi 

TEATRY 
PAŃl:)'J'WUWY 

TEATR lM. STEFANA U,RACZA 
(ul. Jaracz3 ~7) 

Godz. 19,15 "Odwety" 
Kruczkowskiego. 

Leona 

l'J.<;A'l'H .. Al{LEKIN" 
(ul. Pi(ltrkowska 152) 

Teatr n.eczynny. 
'l'EA '1' I{ LKl'NJ "UlSA" 

(Piotrlwwska 9ł. tel. 272-70) 
Teatr nieczynny 

w Krakowie. W zawodach uczestnl 
czyć będą wszyscy czołowi lekkoatl€: 
ci Polski. 

Licznie reprezentowani będą. na 

mistrżostwach zawodnicy WiejSCY· 
M. in. LZS Żurawica zgłosił do u 
działu w zawodach 28 zawodników 

W bieżącym roku na 33 kurs<K:h 
szkolen~owych prowadzonych prz.LI. 
WKKF (dotąd przepl'owac1zono Ich 
20) zaplanowano wyszkolenie około 
1000 ludzi. W pierwszym półroczu 
WYkonano co do ilości przeprowa
d;onych ku'rSów plan w 60 pr,)c.. a 
co do ilości przeszkolonych w 45 
proc. 

Z wymienionych liczb wyni!{a pe I 
wna niepokojąca dysproporcja w wy 
konaniu planu (60 proc. i 45 proc.).! 
Przy. czyny tego doszukiwać się na-II 
leży w niedostatecznym jeszcze zm:r 

PAŃSTWOWY l'EA'L'R NOWY 
(ul. Daszyńskiego 34, tel. 181-341 
Teatr nieczynny. 

PAN::J'1'WOWY 
l'EA1'H POWSZECHN" 

.<Ul. Obrońców StalJngradlJ 21, 
tel. 100-36) 

Godz. 19.15 "Wielki człowieK 
małych interesów", Al. Fredry. 

do 

l'hATH .,I~(NUKlO'· 
(ul. Kopernika 16) 

Teatr nieczynny. 
l'EATH IWMEUU MUZYCZNEJ 

.. LlJTNIA'· 
'l'eatr nieczynny. 

I'AŃ::HWOWY l'1l;A'l'R ZYDUWSIiJ 
(nL Jaracza 2, tel. 217·ł9) 

Teatr nieczynny. 

KINA. 
ADRIA dla lUłodzieży (Sf;alma 1) . Rł:KORD (Rzgowska 2) "Przybl'ana 
"Podróże Gulivera", godz. 16, 18, 20 córka", godz. 17,30, 20 
HAŁTYK (N~rut<iwi{!za 20) :Sl'YLOW'i '(KillIlSkiego 12~) 
"Czerwony rumak", godz. 17, 19,21 Kłopoty referenta Trziszki" 

BAJKA - "Baryłeczka", ~odz. 17.30, 20 ' 
godz. 17,30, 20. . śWIT (Bałucki Rynek 2) "Powrót 

GDYNIA (Daszynsk:!e~~ 2) . do domu" godz. 18 20 
Program Ab .. tualnoscl KraJowych .' ' 

i Zagranicznych Nr ')9" 'l'ĘCZA (PIotrkowska 108) "śluby 
godz .. 15, 16, 17. 18, -19: 20, 21 kawalerskie", godz. 16.30, 18.30, 

HEL (Legionów 2) Kino nie 20.30 
czynne. 'l'ATRY (w ogrodzie) "Opowieść \) 

MUZA (Pabia.nicka 173) "Narzeczo- prawdziwym człowieku", I 

na z Turkmenii", godz. 18, 20 godz. 16.30, 18.30, 20.30 
POLONIA (Piotrkowska 67) - WISŁA (Daszyńskiego 1) "Maszeń.! 

"Cztery pokolenia" godz. 16, ka", godz. 16.30, 18.30, 20.30 

pi~~~~~foŚNrE (żeromskiego 76) WŁóKNIARZ (Próchnika 1e) "Dwa 
"Kłopotiiwe alibi", godz. 17.30, 20 ognie", godz. 16.30, 18.30, 20,30 

ROBOTNIK _ "Dziewczęta- z bale- v,'OLNOść (Napiórkowskiego 16) 
tu", godz. 18,- 20 "Maaret" , godz. 16, 18, 20 

ROMA (Rzgowska 84) ZACHĘTA (Zgierska 26) "Ostatnia 
"Oni mają ojczyznę", godz . 18,20 noc", godz. 18, 20 

zawodniczek, z Milewską na czele. 
* * * 

W cZ1sie trwania mistrzostw. Pol 
ski Związek Lekkoatletyczny orga 
nizuje konferencję z prezesami t 
wicepreze~ami okręgów oraz trene
rami specjalności. Celem konferen
cji będzie omó'wienie dzialalnoś::i 
sportowej okręgów oraz spraw szko 
leniowych. 

Za topek i Cevona 
iadą do Finlandii 

PRAGA. - Rekordzista świata w 
biegu na 10.000 m. Czechoslowak Za 
topek został wraz ze średniodyslan 
sowcem Cevoną zaproszony do Fin 
landii na kilka startów. Obaj zawo 
dnicy mają wystąpić jeszcze w tym 
tygodniu w Helsinkach, i następnie 
będą startować w Turku i Tamperę. 

śle organizacyjnym Rad Zrzeszen " 
Soortowvco. a niekiedy w niecloce
nianiu doboru właściwych kandy- I 
datów na kursy. 

Na ~ym odcinku musimy b~/ć 
szczególnie czujni. Nasze whdze 
sportowe prowadzą nieustęp!lWą 
walkę, która odnosi pomału skutki. 

Obecnie kan.dydaci na kursy r~
krutuia sie z ludzi czynnie upn.w':l 
jacych sport lub silnie organil!.acyj 
nie z nim związanych. 
Ośrodek łódzki pod względem wa 

runków szkoleniowych nie znajduje 
się na przodującym miejscu. 
Trudności lokalowe - (brak sal i 

internatów) - w dużym stopniu 
wpływa,ią hamująco na dalszy 
wzrost i umasowienie kultury fi
zycznej w Łodzi. 

Na kursy szkolenia centralnego z 
naszego terenu mialo wyjechać wg. 
planu na 1950 r. ponad 300 kal1dy
datów na prZOdowników i okołe 50 
na instruktorów. Przeszkolono z 
nich już około 25 proc. W trai{cie 
przeEzkalania (w miesiącach lipcu i 
sierpniu) pozostaje reszta. Aby je-

W Sopocie opuszczono flagą 
(Koresponden~ja własna .,Głosu Robotniczego") 

Sopot w sierpniu TE.nisiści radzieccy pokazali tu wielką 
Nadsz2dł wreszcie ostatni dzid; 10- klasę, a zwłaszcza Andrejew przyjmu 

dniowych walk na kortach sopockich. jący najfantastyczniejsze i już nie 
Przy korcie centralnym stanął długi bite, ale wprost walone przez Rumu
pokryty czerwonym suknem stół za- nów piłki. 
stawiony niezliczonymi nagrodami. Ozierow zadziwiał znów widownię 
Na korcie stoją Kormoczi (Węgry) i swym serwisem i silnym uderzeniem. 
Jędrzejowska (polska). Podczas rozdawania nagród prezes 

Zacięta i piękna walka toczy się od PZT gen. Jaroszewicz w imieniu pol
pierwsrzych piłek. JędI"le})wska skich, węgierskich i rumuńskich teru
wśród oklasków prowad2:j 2:0, ale sistów pOdziękował tenisistom ra

Program na dzień 4 sierpnia 1930 r'l różnych narodów. 17.00 Koncert dl<l niestety przegrywa seta 2:6. nie mo- dzieckim za przybycie do Sopot i zło 
12J}4 Dziellllik południowy. 12.25 Pl,zodowników pracy. 17,45 "Baśń o gąc dać ~obie rady ze skracanymi żył zapewnienie trwania w brater

Przerwa. 13.10 (Ł) Aud. dla PGR. ~piy+nym Budamszu" - sluchowis~o piłkami swej przeciwniczki. l'kiej jedności ze spmtowcami krajów 
\Jt. "Jak zwalczać szkodniki zbo:i;o· (parte na motywach ludowych buna W drugim secie na korcie król 0- demokracji ludowej pod przewo
we w śp1~hrIlU i na polu". 13,30 Kon cko-Illongolgkich. 18.15 (~) ,,'l'u mó· wała już całkowicie Węgierka. Bez dmctwem Wielkiego Związku Ra
cert. 14.00 Radiokronika. 14.20 (Ł) 'yi ;Wyst~wa Planu 6-let~lego, w Ło- I większego wysiłku zdobyła ona PfC\- dziecki!'rjo. 

Co . US:y-sZVmy radio IJrzez 

Mueyka popularna. 14,55 "Amcryka- tlzl' .lą,2D (Ł) Konce:·t zyczen. 18,45 wadzenie 5:0 i wygrywa seta 6;1. Zwycięzcy turnieju otrzymali pię
me w Japonii" . z cyklu: , .. ~I[JWią "SzpIlkI" audycJa satyryczna. Kormoczi qórowilła bezapelacyjnie koe i wartościowe nagrody. Skonecki 
ksiąi:ki". 15.10 Utwory fortepianowe 19.00 "Złoty kogucik" M. Rimskiego- nad wszystkimi uczestniczkami tUI. otrzymał puchar "Trybuny Ludu" i 
R. Schumanna.. 15,30 Audycja dla Korsakowa. 20.00 W przerwie: dzien nieju. aparat fotograficzny od Marszałka 
śv,rietlic dziecięcych. 15.50 Muzyka. nik wieczorny. 20.40 Dalszy ciąg ope Na "deser'" poturniejowy zorgani- Rokosso\\-skiego, Jędrzejowska otrzy-
16.00 Dziennik popołudniowy. 16,20_ ry "Złoty kogucik". 22.15 Konc~rt zawano jeszcze spotkanie pokazowe mała - rower, kupon materiału, As
(Ł) "Na poiskach i bieżniach kra- 'hansm. z ·Budapesztu. 23,00 Ostat- pomi~dzy parami Ozierow, AndrejewlbOlh - zegarek i ksi.ążkę. Adam -
ju"_ 16,25 (Ł) "Jak pracuje nasz ko nie wiadomości. 23.15 Muzyka kam e (ZSRR) a Caralulis, Szmidt (Rumunia). aparat fotograficzny. Korrooczi -
mitet blo~owy". 16,35 (l'J) Pieśni raIna. Bvł lo najDięknieis7Y dehel turni!'ju . pi~kny obraz. 
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_ Dziwny z pana człowiek. Przepraszam, pójdę jeszcze poga-
dać sobie z dyżurnym ruchu. . 

Dyżurny akurat miał chwilę odpoczynku. Pił kawę z termo-
au i zagryzał chlebem z serem. 

- Co? Pan do jedzenia się wziął? - Smacznego! 
- Dziękuję. 
- Ładny chlebuś. 

A, !licz ego sobie. 
Tu: w tych stronach podobno tylko ciemny pieką· 

- Ale skąd - oburzył się kolejarz. 
_ Widżisz pan, panie dyżurny, jest tu jeden w poczekalni. 

Pl)wiada, że jest ' me'c'hanikiem VI' majątku. a wcale na to nie wy
gla.da, . i on -mj powiedział, że w tych okolicach taki ciemny chleb 

pieką. I w ogóle facet jest jakiś taki nie nasz. Ten typ to jest taki 
podejrzany, że dobrze by bylo, gdyby strażnicy kolejowi przepy
tali się go, co on za jeden. 

- Ee. zdaje się panu coś po nocy. Pan pewnie tkacz, bo tka 
pan pos w nieswoje sprawy. 

- Panie dyżurny, nie zgrywaj pan, bo ja czuję, że to musi 
być jakiś łobuz. albo w ogóle bandzior. Jak przyjedzie pociąg. to 
pokażę go straży kolejowej. 

- Nie bądź pan taki dedektyw. Nie zaczepiaj pan spokojnych 
pasażerów. 

Zadźwięczał telefon. 
- Dyżurny ruchu. Kamień .... Tak ... tak: Podobno jest taki. .. 

Tymczasem Kowalski wyszedł, nie chcąc dalej rozmawiać 
z kolejarzem, który wyraźnie pok,piwał sobie z niego. Przed p6jś
ciem do poczekalni chciał jeszcze przejść się po peronie. Gdy 
wszedł w gęste pasmo ciema rzucanego przez budynek, poczuł 
)pierający mu się o plecy jakiś twardy przedmiot i usłyszał pełne 
~~roźby słowa, wypowiedziane półgłosem przez nieznajomego z po
,"zekalni: 

- Dobrze poradził panu dyżurny, żeby się pan nie wtrącał do 
cv.dzych spraw. A w ogóle pan za dużo gada. I za głośno, bo aż na 
peronie słychać. Ale tE!raz bez krzyku - pójdziemy stąd. Marsz' 

Dwa cienie skierowały się w głąb torowisk. 
(D. c. 11.) 

Mist.rzyni świata H. Rakoc.zy w chw iIi wi'ęczania jej nagrody przez tow, 
Dą.browSkiego, przedsta.wiciela Zrzeszenia "Włókniarz". 

Entuzjastyczne 
H. Rakoczy w 

powitanie 
Krakowie 

KRAKóW. Powracającej do Krako {i by na stadionie bazylejskim rozle
wa, po zdobyciu mistrzostwa świata gły się dźwięki naszego Hymnu Na
w gimnastyce, Helenie Rakoczy Kra rodowego. Jestem szczęśliwa że mi 
kćw zgotował niesłychanie serdeczne tu się udało i pragnę podkr~ślić, iż 
i entuzjastyczne przyjęcie. Już na ,mkces swój zawdzięczam warunkom 
godzinę przed pl'zyjazdem pociągu jakie Polska Ludowa stworzyła dl~ 
zgromadziły się przed dworcem tłu pomyślnego rozwojU sportu. Wy po
my publiczności, wśród których zwra wiedź swą zakończyła Rakoczy o
cały na siebie uwagę liczne delega- krzykiem na c'Z.eść'Pr~ydenta R.P 
cje zrZeSZe!l sportowych, Ludowych Boleslawa Bieruta. 
Zespołów Sportowych i klubów w 
barwnych kostiumach i z kwiatami 
w ręku. Po przybyciu pocią,gu wynie 
siono Rakoczy na rękach z wagonu I 
i wręczono jej kwiaty. 

Następuie mistrzynię świata \Vita
li: przedstawiciel KW PZPR Grzy
bowski, delegat młodzieży krakow· 
skiej ZMP-owiec Nowosielski, prze
wodniczą,cy OkTęgowej Rady KF i 
Sportu - Zbroja, przedstawiciel klu 
bu Włókniarz-Korona - Witkowski 
oraz prezes OZG - pOl'. Halicki. 
Podkreślili oni, iż zwycięstwo odnie 
sione przez Rakoczy, jest wynikiem 
troskliwej opieki, jaką Rząd Polski 
Ludowej otacza sportowców, pilności 

Zawody piłki nożnej 
na rzecz Korei 

W sobotę, dnia 5 si'erpnia o godz. 
16 na sta(lionie "Włókniarza" przy 
ul. Kilińskiego 188, odbędą się 'ta.. 
wody w piłkę nozną między praco
wnikami ORZZ i Inspektoratem Pra 
cy. 
Całkowity dochód z tej imprezy 

przeznaczony jest na rzecz Korei. 

i pracy tak utalentowanych sportow- Pr'2lesnn." o"e z·ft&..r .... o."e 
ców, jak ona, oraz wrzorowaniu się na • ,., III 'f I 1i;j~1 g 
wspaniałych sportowcach radziec
kich. Składając mistrz;\rni świata gra 
tulacje, życzyli jej sukcesów, aż do 
lauru olimpijskiego i zwrócili się z 
apelem do młodzieży, aby nie zanie
chała troski o podniesienie poziomu 
ideowego i moralnego. 

Dziękując za powitanie Rakoczy 
powiedziała: 

"Startując na zawodach w Bazy
le: byłam zawsze myślą w Ojczyźnie. 
Tak pragnęłam i czyniłam wseystko, 
n~ co mnie było stać, by nasz sztan 
dar zawisł na najwyższym maszcie 

Z ~rac zarządu pze 
Zarząd Polskiego Związku Bokser 

skiego na swym zebraniu w środę, 
postanowił nie dopuścić dodatkowo 
zgłoszonych zawodników do udziahl 
\V mistrzostwach Polski juniorów. 
W Szczecinie startować więc będą. 
jedynie reprezentacje wszystkich 0-

laęgów. 
Na tym samym posiedzeniu rozpa

tl-ywano również propozycj~ Finlan
dii rozegral'Ja międzypaństwowego 
meczu w zimie tego roku w Polsce 
oraz propozycję Wiednia, odnośnie 
meczu 'Warszawa - Wiedeń. P~B za 
proponował Finlandii rozegranie me 
czu z Polską w dniu 8. 10 br., na
tomiast, jako termin meczu Wal'sza 
wa - Wiedell., wysunął dzień 7 wrze 
śnia br. w Warszawie. 

Następne mistrzostwa 
"" Brukselg 

KOPENHAGA. - ObradUjący tu 
kongres Międzynarodowej Federa
cji Łuczniczej postanowił, ze nastę 
pne mistrzostwa świat.a odbeda Się 
w 1952 r. w Brukseli. 

Za~"Ząd Główny Polskiego Związ-
ku Narciarskiego zawiadamia, że 

termin Walnego Zgromadzenia Dl"le 
gatów PZN, wyznaczony na dzi.eń 8 
sierpnia 1950 r. w Krakowie, zost'lł 

przesunięty na czas późniejszy. No 
wy termin zostanie podany w oso
bnych za\oViadomierriach i pras:e. 

I 

Gt.OS I 
Organ r,.6dzktego Komitetu 1 WoJe
w6dzW.ego Komitetu PolBJdeJ Zje· 

dnoczone' PartU BDbotnlczef 
8 e da gn l e: 

KOLEGflnW BEDAKCYJN& 
'releton7ł 

Redaktor naczelny 
Zastępca red. naczelnego 
Sekretarz odpowiedzialnY 
Dzial partyjny 
Dział koresp\)nt!ent6w robe!-

ruczych , chłopskich oraz 
redak :or6w gnzetek ścIen-

2111-U 
21 ... 23 
21 ... 05 
218-19 

nych 21 ... 42 
Dział mutacji 223-29 
0'2:1al miejsld l sportowy 254-21 

weWD. 8 1 11 
Dział ekonomiczny 212-11 
Dział r.olny 254-21 

weWD. 9 
RedakCje oocn" 172-:ł1 

Itolporłat. 

Ł6~, Plotrltowska ~O, te!. 222-22 
Administracja 260-42 
Dział og/oszetl: t.6t!!, PIotrkow-

ska 10ła, teL lU-50 l llł-'1S 

Wydawca RSW ,,Pl'asa" 
Adr. Red.f !.ódt, Plolor'kows'ka 88, 

m-cle piętro. 
Dru1t. Zakł. Graf. RSW "Prasa" 
ł.6dt.. uL Zwlrkl n, teL 206-42. 

Prenumeratę przyjmUje 
P.P.K ... Rucb" 011 konto PK.O. 
~r. vn-8633. . 

Dl - 20416 




